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Rząd litewski przeciw Polsce 
Premjer Valdemaras chce utrzymać przyjazne stosunki z Niemcami, 

a zwraca się przeciw państwom bałtyckim, które szukają 
przyjaciół w Warszawie. 

Cała władza na Litwie przeszła w ręce cywilnych ministrów. 
calem terytorium litewtslriem panuje s p o l I n c « / n i l a r i o n r o c \ ; e r * -
kój. Oddziały wojskowe przeszły rów-1 i n S > J » U d C | e P » « S y S O 

Berlin, 21 grudnia. 
„Vossłsche Zcltung" ogłasza wywiad 

Iwcgo korespondenta kowieńskiego z 
•owym premjerem rządu litewskiego 
Valdemarasem. 

• Na zapytanie, jakie jest ustosunko
wanie Li twy wobec państw sąsiednich, 
Valdemarcs oświadczył: 

Przewrót w małym tylko stopniu od 
działał na dotychczasowy kierunek poll 
łyki zagranicznej L i twy. Rząd litewski 
przywiązuje jak największe znaczenie 
do utrzymania stosunków przyjaznych 
z Niemcami. Niezałatwione dotychczas 
Sprawy, dotyczące traktatu handlowego 
z Kłajpedą 1 odszkodowań dla kłajpe-
dzian nowy rząd będzie mógł łatwiej do 
prowadzić do pomyślnego rozwiązania. 

O Polsce wyraził się Valdemaras w 
<onie mniej życzliwym, przypominając 
6prawę Wilna, o które] Litwa nigdy nie 
tapotnni. 

Z Rosją łączy Litwę wspólne lej sta 
nowisko wobec Polski. Rokowania go
spodarcze, które od dwuch miesięcy to
czą się w Moskwie, zakończone zostaną 
pomyślnym wynikiem. 

Znamienneml były, jak zaznacza ko 
respondent „Vossische Zeitung", zwłasz 
cza wynurzenia na temat stosunków 
Li twy do Łotwy i Estonji. O ściślejszym 
z temi państwami sojuszu w jakimkol
wiek kierunku nie może według Valde-
marasa być mowy, 
dopóki Ich orientacja polityczna prze

chylać sle będzie na stronę Polski. 
Litwa bowiem nie może paktować z kra 
ianil, które szukają sobie przyjaciół w 

Warszawie. 
Przechodząc do sprawy sytuacji we 

wnętrzno - politycznej premjer L i twy 
stwierdził, że pierwszem dążeniem no
wego rządu będzie stworzenie silnej ko
alicji parlamentarnej przy współudziale 
mniejszości narodowych lub socjalistów 
ludowych. 

Cięższy jest kryzys w dziedzinie 
administracji państwowej. Rząd zamie
rza pozatem w najbliższej przyszłości 
zająć się przygotowaniem przedłożenia 
ustawowego w sprawie mniejszości na 
rodowych oraz unormowaniem przepi
sów prasowych. 

M i n i s t r o w i e obfę l i 
u r z ę d o w a n i e . 

Ryga, 21 grudnia. 
Korespondent „Lety" donosi z Kow

na: Członkowie nowego rządu objęli u> 

Ułaskawienie Bohda
na Ronikiera. 

Warszawski korespondent „Repuh':-
k1" (B) telefonuje: 

Prezydent Rzeczypospolitej na sku
tek przedstawienia min. sprawiedliwo
ści podpisał dziś akt łaski dla Bohdana 
Ronikiera. 

W ton sposób Ronlkłer, któremu po
zostało Jeszcze do odsiedzenia 3 latu ka 
ty, odzyskuje wolność. 

rzędowanie. Przed gmachem minister 
stwa wojny stoi jeszcze kilka automobili 
pancernych i tanków. Wstęp do mini
sterstwa dozwolony został dla publicz
ności. Nocą krążą ulicami patrole woj
skowe. Od soboty ruch uliczny dozwolo 
ny będzie do godz. 11-ej wieczór. 

W K o w n i e p a n u j e 
s p o k ó j . 

Wilno, 21 grudnia 
Według doniesień r Rygi, szef litew

skiego sztabu generalnego pik. Skorup-

nież do życia normalnego. 
Na pytanie, jak długo istniał tymcza 

sowy rząd wojskowy, szef sztabu odpo
wiedział, że tylko dwa dni. 

Opozyc ja socja l istów. 
WUno, 21 grudnia. 

Jak donoszą z Kowna, frakcja laudi-
nlnŁów zdecydowała się brać udział w 
posiedzeniach sejmu. Partja ta łącznie z 

skis oświadczył wobec przedstawicieli i socjaldemokratami stanowić będzie o-
prasy, że zarówno w Kownie, jak i na! Pozycję w stosunku do obecnego rządu. 

Ferfe świąteczne w świecie politycznym 
Wicepremjer Bartel i minister Zaleski wyjeżdżają 

do Zakopanego. 
Sprawozdawca parlamentarny „Repu w ciągu bieżącego tygodnia I nawet nie 

bl ik i" (B) telefonuje: I jest jeszcze ustalone czy wogóle odbę-
Ferje świąteczne w świecie polityczj dzie się posiedzenie przed Nowym Ro-

rozpoczęły się nym i parlamentarnym 
na dobre 

Posłowie 1 senatorowie opuścili War 
szawę, a w ciągu dnia dzisiejszego i 
jutrzejszego wyjeżdżają wicepremjer 
prof. Bartel i minister Zaleski, udając 
się na wypoczynek świąteczny do Zako 
panego. 

Rada ministrów nie będzie się zbierać 

kiem. 
Z powodu rozpoczęcia ferjl świątecz 

nych przerwano nawet chwilowo roko
wania o pożyczkę z przedstawicielem 
koncernu amerykańskiego, p. Fisherem 
bawiącym w Warszawie. 

Rokowania będą podjęte dopiero o-
koto 3 stycznia. 

Kto otwiera listy na poczcie? 
Urzędnicy celni przeprowadzają rewizję listów, po

szukując towarów luksusowych. 
Warsz. kor. „Republiki" telefonuje: 
W związku ze skargami na częste o-

twieranie przez pocztę listów, nawet po 
leconych, rozeszły się pogłoski, jakoby 
w naszych urzędach pocztowych istnla 
ł y t. zw. czarne gabinety. 

Zwróciliśmy się w tej sprawie do ge 
neralnego dyrektora poczt, który o-
świadczył nam, że w ostatnich czasach 
— w związku z utrudnieniami Importo-
wetni dla towarów luksusowych duże 
ilości jedwabi i koronek przemycane są J otwarcia* listu w obecności 
lako listy. Wobec tego urzędnicy cłowilcclriego czy pocztowego. 

otwierają listy, co do których zachodzić 
może podejrzenie, że zawierają towary 
przemycane. Oczywiście, urzędnicy cło 
w l nie interesują się treścią listów 1 nie 
czytują ich. 

Z powyższjrch słów p. generalnego 
dyrektora poczt yldać, że tajemnica ko 
respondencji nie jest przez nasze poczty 
przestrzegana. Jeżeli zachodzi podejrzę 
nie, że list zawiera towary przemycane 
to można przecież zażądać od adresata 

urzędnika 

M m m m potsi 
będą wznowione 

niemieckie 
7 stycznia. 

Warszawski korespondent „Repuhi: 
ki? (B) telefonuje: 

Rokowania polsko - niemieckie o trak 

wo-celnych. 
Delegacja niemiecka uznała, iż kontr 

pi opozycje polskie nadają, się do wzno-
tut handlowy zostaną wznowione w Ber i wlenia na ich podstawie rokowań 
llnlc 7 stycznia. 

Delegacja niemiecka udzieliła w tych 
J dniach odpowiedzi delegacji polskiej na 
I jej kontrpropozycje w sprawach taryfo-

Należy jednak przypuszczać, iż ufor
mowania nowego gabinetu niemieckie
go po dymisji gabinetu Marksa będzie 
miało niemały wpływ na tok rokowań. 

w;eckiej 
pod adresem Polski . 

Moskwa, 21 grudnia 
Agencja Wicbodnia 

Prasa sowiecka nie zaprzestaje wy
stępować z wrogiemi napaściami pod ad 
resem Polski. 

Prasa sowiecka 6tale przypisuje Pol
sce winę wywołania rewolucji na Lit
wie. Przyczyną tego stanowiska P«m są 
inspirowane doniesienia niemieckie, lan 
sowane z Berlina. 

S o w i e t y u z n a j ą nowy 
r z ą d . 

Moskwa, 21 grudnia 
Agencja Wschodnia. 

Po zupełnem zdezorientowaniu ti\ 
rządu sowieckiego, które nastąpiło na 
wieść o wybuchu rewolucji na Litwie, 
rząd sowiecki zdołał wrócić do równo
wagi. 

Ostatnie doniesienia wskazują, i i 
rząd Z. S. S. R. gotów jest uznać obecny 
rząd Litwy, jak również zawarte z Lit
wą układy. 

Wiadomość, i i doniesienia o tem, ja
koby moskiewski /Jarnizon powietrzny 
był postawiony w stan pogotowia wojen 
nego, okazały się zmyślone, co przyczy
niło się znacznie do uspokojenia umy
słów wśród ludności Moskwy. 

Wymiana więźniów 
między Polaka I L i twą . 

Genewa, 21 grudnia 
Polska Agencja Telegrafio to*, 

Polska i litewska delegacja Czerwo
nego Krzyża, które obradowały tutaj 
nad zwolnieniem więźniów politycznych 
na Litwie i w Polsce, zakończyły swe 
prace podpisaniem aktu finsbiego per
traktacji, w którym zawarto "propozycje 
zwolnienia według listy imiennej 23-ch 
więźniów z każdej strony Lista ta nie 
obejmuje oskarżonych o zdradę stanu i 
szpiegostwo. 

Łódź uzyska 
bezpośrednie połączenie kr.Ja

j o w e 

z kresami wschodniemi 
Warszawski korespondent „Republi

k i " (B) telefonuje: 
Na najbliższym posiedzeniu państwo 

wej rady kolejowej, które odbędzie się 
natychmiast po świętach postanowione 
będzie rozpoczęcie budowy bezpośred
niej linji kolejowej łączącej Łódź ze 
wschodniemi kresami Polski. 

Unia ta skróci czas podróży z Łodzi 
do Rumunji. Biec ona będzie przez Łódź 
Koluszki, Skarżysko, Sandomierz, Lwów 
Wybudować należy tylko odcinki 
Lwów -— Sandomierz i Skarżysko —• 
Sandomierz. 



„ILUSTROWANA REPUBLIKA* 

W salinach nie było nadużyć 
Dyrek tor departamentu min . przemysłu i hana iu , inz . 
Świętochowski nie sprzeciwiał się przeprowadzeniu 

kontro l i przez N . I . K. P. 
Ministerstwo przemysłu i handlu ko-

mimik u/je: 
Z powodu pomieszczonych w prasie 

artykułów i sprawozdań wywołanych 
przebiegiem rozpraw w komisji skarbo
wej nad sprawą koncesji, wydanej przez 
rząd w r. 1922 Towarzystwu Sbrvay, a 
zawierających szereg niesłusznych za
rzutów w stosunku do departamentu 
górniczo - hutniczego i jego dyrektora, 
inż. Świętochowskiego, ministerstwo 
przemysłu i handlu podaje niniejszem 
do wiadomości, zaznaczając, ze w spra
wie koncesji i gospodarki w salinach u-
dzieli wyjaśnień na najbliższem posiedzę 
niu komisji skarbowej co następuje. 

1) Koncesja została podpisana przez 
pp. ministrów skarbu oraz przemysłu i 
handlu po szczegółowem rozważeniu na 
szeregu posiedzeń przy udziale wybit
nych rzeczoznawców, inżynierów górni
czych i prawników, projektu, który na
stępnie był poddany opinji prokuratorii 
generalnej, poczem był dwukrotnie roz
patrywany i został zaakceptowany przB* 
komitet ekonomiczny ministrów, począt 
kowo w formie projektu ramowego, na
stępnie zaś w ostalecznem dosłownem 
brzmieniu koncesji. Specjalnie co do re
zultatów gospodarczych koncesji dla sa
liny w Wieliczce była zasięgana i uzy
skana przychylna opinja dyrekcji sali
narnej w Krakowie, której dyrektorem 
był w owym czasie obecny profesor aka 
demji górniczej, inż. Stanisław Skoczy
las. 

2) Departament Górniczo - hutniczy 
wykonywa nadzór nad kopalniami ł pro 
dukcją salin państwowych, natomiast 
sprzedaż soli i wyznaczanie kontyngen
tów dla prywatnych salin {kopalnie 
„Wapno") należy do biura sprzedaży 
soli. 

3) Informacje o rzdkornym zatargu 
pojn.ędzy p. dyrektorem Świętochow
skim a b. naczelnikiem saliny w Wielicz 
ce inż. Dawidowskim są również nie
prawdziwe. Inż. Dawidowski pozostaje 

Monarchści polscy 
s z u k a j ą k o n t a k t u z U k r a 

i ń c a m i . 

Buczacz, 21 grudnia 
Agencja WschHnia. 

Odbyło się tutaj wielkie informacyj
ne zebranie organizacji monarchistycz-
nej, przy udziale delegatów Ukraińskiej 
Partji Ludowej, w osobach pp. prezesa 
zarządu U. P. L„ Olchowskiego, prof. 
Seroeniuka, dr. Sagana i Budiłły, oraz 
delegatów z HucuLszczyzny, Lasińczuka 
1 Kindziuka. W zebraniu wzięli udział 
licznie zgromadzeni mieszkańcy okolicz 
n i 

Podczas dyskusji przedstawiono ide
ologie ł cele organizacji monarchisrtycz-
nej, oraz jej kierunek polityczny. Przed
stawiono również drogi, jakiemi organi
zacja dążyć będzie do przywrócenia w 
Polsce władzy królewskiej. 

Do komitetu organizacyjnego wybra 
no b. marszałka powiatu Buczackiego, 
p. Wolgnera, prp. Obuchowiezów, Grom 
nickiego i Licznera. Wybrano również 
ukraiński komitet organizacji. Z powzię 
tych rezolucji zasługuje szczególniej je
dna na uwagę, która mówi o konieczno
ści współpracy narodu polskiego z na
rodem ukraińskim. 

Zebranie to było pierwszem od cza
sów odzyskania niepodległości zgroma
dzeniem polaków i ukraińców na tere
nie Małopolski Wschodniej. 

Reorganizacja policji 
w e Wło»»ech. 

Rzym, 21 grudnia 
Rząd włoski postanowił zreformo

wać policję włoską. Prace w tym kierun 
ku podjęte zostaną w czasie najbliż
szym. Na cele udoskonalenia organiza
cyjnego policji asygnowane będą corocz 
nie kredyty w wysokości 125 miljonów 
tirów. 

Począwszy od Nowego Koku łunlccjo 
nować zacznie świeżo zorganizowana 
policja lotnicza. 

w dyspozycji dyrekcji salin, lecz został 
odwołany ze stanowiska naczelnika sa-j 
liny. Komisja dyscyplinarna minister-! 
stwa przemysłu i handlu postawiła go w j 
stan oskarżenia z tytułu zaniedbania o-: 
bowiązków kontroli służbowej w stosun 
ku do podwładnych urzędn ków, którzy 
spowodowali straty dla skarbu państwa. 

4) Dyrektor Świętochowski nigdy nie 
sprzeciwiał się przeprowadzeniu badań 
podległych mu przedsiębiorstw przez 
kontrolę państwową. Wprawdzie w r. 
1923 pomiędzy ministerstwem przemy
słu i handlu a najwysźzą izibą kontroli 
powstała różnica zdań co do sposobu 
kontrolowania przedsiębiorstw pań

stwowych o charakterze przemysłowym 
sprawa jednak została uregulowana dro 
gą wydenia we wrześniu 1924 r. przez 
najwyższą izbę kontroli specjalnej, uzgo 
dnionej z ministerstwem przemysłu i 
handlu instrukcji o przeprowadzaniu 
kontroli w tego rodzaju przedsiębior
stwach i kontrola tych zakładów odby
wa się zupełnie normalnie. 

5) Również nie odpowiada rzeczywi 
stości zarzut, jakoby w ministerstwie 
przemysłu i handlu zaginęły jakiekol
wiek akta, dotyczące wspomnianej kon
cesji towarzystwa Solvay, do których 
Dosiadania są obowiązane władze górni
cze. 

Wojnę francusko-niemiecką 
chcą sprowokować Sowiety.—Sensacyjny artykuł" 

„Neje Berliner Zeitung". 
Berlin, 21 grudnia. 

„Neue Berliner Zeitung" ogłasza re
welacyjny artykuł, zawierający szcze
góły tajnych zbrojeń Reichswehry pod 
egidą sowietów. 

Autor potwierdza fakt istnienia ze 
strony wielkiego przemysłu niemieckie
go poważnych kapitałów w przedsię
biorstwach zbrojenia Reichswehry na 
terytorjum rosyjskiem i zaznacza, że 
wobec beznadziejnej sytuacji finanso
wej tych przedsiębiorstw, rząd sowiec
ki za pośrednictwem Cziczerina oświad 
czyi gotowość udzielenia pewnej sub
wencji rosyjskim fabrykom broni i skom 
pensowania strat materjalnych, ponie
sionych przez przemysł niemiecki. Sub 
wencja ta uzależniona jest od warun
ku, że przemysł niemiecki zobowiąże 
się do wykonywania ściśle określonych 
zleceń natury politycznej. 

Należy oczekiwać, że w razie dojścia 
do porozumienia między przemysłem nie 
mieckim a rządem sowieckim, ten ostat 

ni wywierać będzie wpływ na prasę pra 
wicową w Niemczech. 

Celem, który sowiety postawiły so
bie w swe] akcji w Niemczech, Jest jak 
zaznacza autor artykułu, sprowokowa
nie wolny niemiecko - francuskie), w 
które] wir wciągnięta zostałaby Polska. 
Moskwa podsyca zarzewie polsko-litew 
skiego konfliktu, by na wypadek dojścia 
do wojny między Polską a Litwą zaalar 
mować Niemcy wiadomością o marszu 
olbrzymie] armjl rosyjskie] na Polskę i 
spowodować w ten sposób przyłączenie 
się ich do akcji przeciwko Polsce. 

Niemcy, rozumie się, zostałyby przez 
mocarstwa zachodnie zupełnie rozbite 
i wydane na łup wywrotowych planów 
bolszewickich. 

Autor wskazuje wkońcu na koniecz
ność przeciwdziałania wszelklemi spo
sobami możliwości wybuchu zbrojnego 
konfliktu między Polską I Litwą, następ 
stwa którego mogłyby spowodować nie 
obliczalną dla Niemiec katastrofę. 

Wszyscy znafą i dlatego uźy watą wyłącznie 
MYDŁO - PERFUM 
WODĘ KOLOŃSKĄ 
: : P U D E R : : 

J. i S. STEMPNIEWICZ - POZNAŃ. 
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Podatek obrotowy 
nie będzie jeszcze w przy

szłym roku obniżony. 
Warszawski korespondent „Republł-

k i " telefonuje: 
Sejmowa komisja skarbowo-budżeto 

wa upoważM ła posła Michalskiego do 
porozumienia się z min. skarbu Czeclio 
wiczeni vy sprawie obn /:en:a podatku o-
brotowego dla w s z y s t k o kategorji 
przedsiębiorstw handlowych. Pozatem 
komisja wysunęła postulat, by patei.ty 
hardlowe zostały zróżniczkowane przez 
wprowadzenie 8 kategorji zamiast do
tychczasowych 4, przyczem najniższe 
4 kategorie — w myśl wskazań orof. 
Kemmercra byłyby o i płacenia podatku 
obrotowego zwolnione. 

.lak się dowiadujemy, postulaty te W 
r. 1927 uwzględnione ' J K nie moga. 
gdyż wymagałoby to nowelizacji usta
wy o podatku obrotowym, natomiast 
możliwe są zarządzenia ulgowe, częśclo 
wo już przez min. skarbu wydane. 

Rewizia koncesji mo
nopolowych 
zosta ła odroczona. 

Warszawski korespondent „Republi
k i " telefonuje: • 

Rewizja koncesji monopolowych fktó-
re według dekretu Prezydenta wszyst
kie należą się inwalidom) odłożona zo. 
stała do polowy r. 1928. 

Ustalono w min. skarbu, że koncesje 
dotychczasowe odbierane będą tylko 
tym koncesjonariuszom, którzy mają in
ne źródła zarobku. 

Czv żelazo podrożeje? 
Warszawski korespondent „RepublU 

ki" telefonuje: 
Robotnicy hut żelaznych w Zagłębiu 

Dąbrowskiem i na Górnym Śląsku otrzy 
mali 5 proc. podwyżki od dnia 1 grudnia 
W zw ązku z tem przewidywane jest po 
drożenie żelaza Sprawa ta bidzie oma
wiana w syndykacie hut żelaznych po 
świętach. 

5 miljonów kob!et 
ang elsk?ch 

ot rzyma prawo wyborcze. 
Londyn, 20 grudnia. 

„Daily Mail" dowiaduje się, że gabU 
net augick-ki opracowuje obecnie plan 
rozszerzcva prawa wyborczego kobiet. 
W my<l tego projektu prawo to ma być 
przyznane kobietom, które ukończyły 
21 lat życia. Uotycliczas prawo wybor
cze miały kobiety, które ukończyły 30 
lat życia. vV następstwie tej reformy 
liczba wyborców wzrośnie o 5 mi l i 
osób. 

Ceny otin>ź >ne na wszetme pe fumy 1 kosmetykę 

TJIMTH Gfaod-HotelB 

OdbłornIUi 
oraz 

WLI\ \ Nowe. 
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Teodor Wagner 
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Stanęli oko w olco 
Mówią ostatnio w Polsce bardzo 

tticle o nowych prądach politycznych, 
o przegrupowaniu sil i powstawaniu 
nowych stronnictw. Dotychczasowe 
metody walk i politycznej uznano za 
nieodpowiednie i szkodliwe, ogłoszo
no więc świętą wojnę drobnemu, bez-
ideowemu partyjnictwu, wysuwając 
hasło organizowania się społeczeń
stwa w wielkie obozy ponadpartyjne. 

Na razie ruch ten obejmuje t. zw. 
prawicę społeczną, t. zn. te elementy, 
które wpadkami majowemi zosta
ł y rozgromione, względnie żadnego 
wp ływu na politykę państwową nie 
miały. 

W istocie zaś, to co się w Polsce 
odbywało przed majem, jak i to, co 
się obecnie dzieje, jest niczem innem, 
jak zaciekłą walką o — podstawową 
ideę państwa polskiego. 

Wszelkie wołania o program uznać 
należy za objaw niedoceniania, albo i 
zupełnej nieświadomości tego właśnie 
charakteru rozgrywających się w y 
padków. Polska nie potrzebuje t. zw. 
programu, bo, w mniejszym, czy wię
kszym stopniu, programy wszelkich 
rządów we wszystkich państwach, w 
zależności od tego, czy rządzi chwilo
wo prawica, czy lewica — są prawie 
Identyczne. 

Nietylko socjaliści, ale i konserwa
tyści i t. zw. centrum chłopskie, czy 
mieszczańskie mają na całym świecie, 
z niewielkiemi lokalnemi odchylenia
mi te same postulaty i te same me
tody. 

Tu nie chodzi o program, lecz 
0 — ideę przewodnią państwa pol
skiego. Każde bowiem państwo ma 
swoją główną myśl, g łówny cel, g łów 
ną przewodnią koncepcję, która czer
woną nicią przechodzi przez wszyst
kie rządy i ich poczynania, niezależ
nie od przemijających konjunktur w 
polityce wewnętrznej i zewnętrznej 
danego kraju. 

Mia ły i mają swoją ideę Niemcy, 
ma ją Anglja, Francja, Rosja—wszys
cy. 

Wilhelm IT-gi sformułował tę na
czelną ideę Niemiec w sposób lapidar
ny, brutalny, ale i nie mniej dokładny: 
„Deutschlands Zukunft Ist aufs Meer" 
oraz słynnem hasłem „Drang nach 
Osten". 

Anglicy nie znoszą takich prostac
kich i rubasznych formułek, a jednak 
nie kryją się bynajmniej z tern, że 
podstawową zasadą ich pol i tyki jest 
panowanie na morzach. 

Tak samo, zresztą, jak Francja 
ma swoją piętę Achillesową na Renie 
1 Bliskim Wschodzie, Rosja — carska, 
czy sowiecka — odwiecznie dąży do 
„niezamarzających por tów" na pół
nocy i południu. 

To się nazywa tradycją politycz
na, my zaś nazwiemy to — podsta
wową ideą naczelną każdego pań
stwa. 

Polska jeszcze jej nie ma, a wła
ściwie — ma aż dwie. 

Dwie Idee, dwie koncepcje, z któ
rych żadna nie odniosła Jeszcze osta
tecznego zwycięstwa, nie stała się tra
dycją polityczną, żywiołowym dąże
niem całego narodu. 

I mcźe dlatego właśnie mógł mar
szałek Piłsudski stanąć wobec przed
stawicieli wszystkich stronnictw sej
mowych i oświadczyć im wręcz, że 
bst silniejszy od nich razem wziętych. 

ponieważ ma w zanadrzu coś więcej, 
niż program partyjny, hasła demago
giczne, albo głosy wyborców — ma 
ideę polską! 

Państwo nie może żyć ty lko dniem 
dzisiejszym, nie może politylt i swojej 
przystosowywać do „aktualnych" po
trzeb i interesów poszczególnych grup 
społecznych. Państwo ma zadania hi
storyczne, urzeczywistnienie których 
obliczone jest nie na jedno pokolenie, 
a mimo to — bez tego kompasu, bez 
tej myśli przewodniej nie może ono 
istnieć ani jednego dnia. 

Kto więc nie umie patrzeć na te 
sprawy z perspektywy dziejów, nie 
potrafi też wyzyskać żadnej okolicz
ności sprzyjającej, która nadarzyć się 
może w każdej chwil i , i nie powinien, 
nie ma prawa rządzić krajem. 

Tak też prawdopodobnie rozumo
wa ł marszałek Piłsudski, decydując 
się na akcję majową. 

Powiadamy, że w Polsce toczy się 
walka dwóch idei: jedną reprezentuje 
Piłsudski, drugą — Dmowski... 

Żadne stronnictwa i „obozy" , t y l 
ko te dwa nazwiska, dwaj ludzie, k t ó 
rzy od pierwszej chwil i , gdy się na 
arenie politycznej zetknęli — krzyżu
ją wciąż szable... 

Gdy w roku 1904-ym Piłsudski 
zorganizował na PI . Grzybowskim w* 
Warszawie pierwszą demonstrację 
przeciwko wojnie i mobilizacji rosyj-
:-kicj i wyjechał następnie do Japonji, 
by zaofiarować rządowi Mikada przy
mierze, spotkał w Tokio p. Dmow
skiego, k tóry przybył , celem pokrz^r 
źowania tych planów. 

I od owego czasu stoją ci dwaj lu
dzie na dwóch przeciwległych biegu
nach i, wpatrzeni w siebie, śledzą każ
dy swój ruch. 

Piłsudski tworzy legjony—Dmow
ski jedzie do Petersburga, Piłsudski 
ogłasza wojnę Rosji - - Dmowski sta

je na czele komitetu narodowego w 
Paryżu, Piłsudski broni Warszawy — 
Dmowski „ewakuuje się" do Pozna
nia, Piłsudski bierze władzę i rozbija 
Chjenę — Dmowski zmienia szyld i 
organizuje Obóz Wielkiej Polski... 

„Pojedynek" ten, ponad głowami 
wszystkich partji prowadzony, osią* 
gnął już swój punkt kulminacyjny 
nie wątpimy wcale,\ że ostateczny de* 
cydujący cios sweniu przeciwnikowi 
zada ten, kto w szermierce jest dobrze 
zaprawiony i do zwycięstw przyzwy 
czajonyl... 

A wyrazem tego zwycięstwa bc 
dzie — jedna, wielka państwowa idea 
polska, która ukoronuje naszą niepo
dległość i stanowić będzie o zasadni
czym kierunku i treści naszej polity
ki — nie ty lko na dziś i jutro, ale na 
d ług i -d ł ug i okres — aż do zupełnego 
t r iumfu! 

Tadeusz Górski. 

Prokurator Scheidemann ma głos... 
Znany wódz socjalistów niemieckich wygłosi ł 

rewelacy jną mowę w Reichstagu. 
Ostatnia dyskusja nad problemami 

polityki zagranicznej, która odbyła się 
w Reichstagu berlińskim, rzuca wyrazi
ste, światło na nastroje polityczne l na 
ewolucję pojęć, która nietylko dla ze
wnętrznej, ale i dla wewnętrznej polity
ki Rzeszy ma znaczenie. 

Z wygłoszonych na tem posiedzeniu 
przemówień dwa przedetfszystkiem, so 
cjalisty Scheidemanna i centrowca Wir -
tha, zasługują na uwagę. Mimo. że stron 
niclwa reprezentowane przez tych mów 
ców, przez długi czas współpracowały 
w koalicji t. zw. Wejmarskiej, że dotąd 
wspólnie brały udział w rządzie pruskim 
i że po obu stronach istnieje tendencja, 
aby socjalistów włączyć nanowo do 
większości rządowej w Rzeszy, różnice 
tonu i treści między obiema mowami by 
ły bardzo znaczne. * 

Przywódca socjalistyczny, b. kanclerz 
świetny przytem mówca, Filip Scheide
mann, oddawna nie ukazywał się na t ry
bunie Reichstagu. W obozie swoim nale
ży on do polityków najbardziej umiar
kowanych, najbardziej „patrjotycznie" 
nastrojonych, czemu dał wyraz, wzdry-
gając się przed podpisaniem Traktatu 
Wersalskiego. Taki człowiek z pewno
ścią nie może być posądzany o chęć 
szkodzenia Niemcom niewczesnemi re
welacjami. 

Mowa Scheidemanna była Jednym 
wielkim aktem oskarżenia pod adresom 
Reichswehry I ministra obrony krajowej 
a pośrednio I rządu. Przemówienie to 
jest arsenałem najlepszych, jakie sobie 
tylko można pomyśleć argumentów dla 
tych. którzy ostrzegają kierowników po 
l i tyki państw b. koalicji przed nieopacz-
nie udzielanemi Niemcom ustępstwami 
i wskazują na to, że zbytnia ustępliwość 
wzmaga w Reichu nie nastroje pacyfisty 
czne i nie republikę, lecz Sdec rewanżu, 
ponownych aneksjl i przywrócenia mo
narchii. 

Scheidemann demaskował podziem
ną armję niemiecką, t. zw. czarną Reichs 
wehrę. związaną mocnymi organizacja
mi i finansowymi węzłami z Relchs-
wehrą jawną i podkreślał, że działalność 
tajnych organłazcH szczególnie silną jest 
na granicy polskiej, na Górnym Śląsku 

ii na Pomorzu. Udawadniał w sposób nie 
zbity, że wielki przemysł wspomaga pic 
niężnie tę akcję, która czerpie środki 
również z niewymienionych w budżecie 
państwowym pozycji. Wreszcie potwier 
dzit zarzuty, poczynione przez postępo
wą prasę angielską, że Niemcy wytwa
rzal i w RosH amunicje, broń 1 wszelkie 

Nic dziwnego, że mowa Scheideman
na, zdzierająca maskę z rzekomego pa
cyfizmu niemieckiego właśnie po doko
naniu nowych umów w Genewie, wywo 
lała wściekłość na ławach nacjonalisty
cznej prawicy. 

Mowa b. kanclerza d-ra Wirtha, 
współdziałającego z socjalistami w unji 
republikańskiej, spotkała się na prawicy 
ze znacznie bardziej sympatycznera przy 
jęciem. Dr. Wir th, inicjator polityki po
jednania z Zachodem i rzekomo wielki 
pacyfista, w ostatnich czasach bardzo 
agresywnie występuje przeciw Polsce, 
żąda raz po raz rewizji postanowień trak 
tatu na wschodzie, a w ostatnlem swo-
jem przemówieniu w Reichstagu winę 
uchybień niemieckich w sprawie rozbro 
jenia próbował obłudnie usprawiedli
wiać rzekomymi dawnymi zamiarami 
agresywnymi, które miała żywić Polska 

Sprawa Reichswehry wysuwa się o-
becnie w Niemczech na czoło zaintere
sowań i polemik politycznych, a dla za
granicy ma również pierwszorzędne zna 
czenie, jako najlepszy probierz reklamo
wania mocno w ostatnich czasach pacy
fizmu niemieckiego. 

Na tem polu różnica poglądów mię
dzy dawnymi sprzymierzeńcami i obec
nymi przyjaciółmi Scheidemannem l 
Wirthem i stronnictwami, które repre
zentują, jest znaczna. Scheidemann uchy 
la zasłonę, Wir th pragnąłby raczej, by 
nadal przykrywała tajne machinacje i 
podziemne zbrojenia niemieckie. B. kan

clerz socjalistyczny w działalności z 
czarnej Reichswehry l tajnych organiza
cji wojskowych widzi groźne niebezpk 
czeństwo dla republiki niemieckiej i dlą 
tego, mimo całego swego patriotyzmu, 
uderza na alarm. 

Dr. Wir th grozy tej nie chce widzieć, 
a możliwe, że realizacja idei rewanżu 
zwyciężyła w jego duszy bezwzględny 
republikanizm, którego przecie jest nie
mal że głównym chorążym. 

Demokraci niemieccy, jak zawsze, 
zajmują stanowisko pośredniczące. Sytu 
acja dla nich jest tem trudniejsza, że mi
nistrem Reichswehry, osłaniającym tro
skliwie całą akcję podziemną, jest czło
nek ich stronnictwa, dr. Otto Gessler. — 
Demokraci w znacznej części nie są za
dowoleni z tego, że minister Gessler 
zbyt ulega wpływom nacjonalistycznym 
i Reichswehry wydał w ręce prawicy, 
lecz z drugiej strony dotąd nie umieli się 
nigdy zdobyć na ostre wystąpienie prze 
ciw niemu. Obecnie zgłosili wniosek o 
wyeliminowanie wpływów nacjonali
stycznej Reichswehry i o uczynienie jej 
bezpartyjną. 

.lak widzimy, stronnictwa dawnej 
koalicji Wejmarskiej w sprawie Reichs- • 
wchry nie zajmują jednolitego stanowi
ska. Tymczasem prawica, a więc lu
dowcy Stresemanna. nacjonaliści I zwo
lennicy Hitlera i Ludendorffa z całą ener 
gją popierają i osłaniają podziemne zbro 
jenia niemieckie. R. L. 

Faszyści czescy 

środki wojenne I stamtąd sprowadzają 
je do sleblc-

ZAMIERZALI DOKONAĆ PRZE
WROTU. 

Praga, 20 grudnia 
Organ legionistów czeskich podaj., 

iż w posiadaniu władzy znajdują się do
kumenty, świadczące, iż w Czechosłowa 
cji był przygotowywany zamach faszys
towski. W dokumentach tych znajdują 
się szczegółowe opracowania technicz
ne planu wykonania zamacha, z planem 
koszar wojskowych oraz sieci telegra
ficznej i telefonicznej. Wszyscy posło
wie komunistyczni i socjalistyczni mieli 

I być aresztowani. Benesz miał być po-
| stawiony w stan oskarżenia pod zarzu-
I tem zdrady stanu. 

Większość ministrów, którzy byli u 
władzy po roku 1918 mieli odpowiadać 
xz rzekome straty wyrządzone pań
stwu. 

Włochy bez parla
mentu. 

Rzym, 20 jrrahtia. 
Dzierrnilkf donoszą. Iż prawdopodob* 

nem jest. że już w początkach roku przy 
szłego parlament wioski zostanie roz-
wlązany.a na jego miejsce utworzoną zo 
stanie — według projektu Mtrssorititego 
— wrclka rada faszystowskich związ
ków zawodowych. 

Herriot 
PRZEWODNICZĄCYM PARLAMEN

TU. 
Paryż, 20 grudnia. 

Wkołach politycznych panuje przt> 
konante, ii podczas styczniowej sesji iz
by deputowanych zostanie wysunięta 
kandydatura Hcrriota na przewodnicz* 
cego parlamentu. 
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Najnowsze wydaw
nictwa gwiazdkowe. 

ŻÓŁTY REKIN. 
Wiktor Helling. 

Żywa akcja tej zajmującej powieści 
toczy się w dziewiczych lasach Kolum
bii, nad brzegami rzeki Magdaleny, o* j 
bezm.ernym oceanie, na bezludnych wy 
sepiach koralowych... Dwaj młodzi przy 
jaciele odbywają wspólnie tę podróż w 
pościgu za tajemniczym złoczyńcą chiń
skim, który obrał sobie za siedzibę nie
znaną „Wyspę Zielonych Obłoków" i 
stamtąd dokonuje okrutnych napadów 
korsarskich, używając jako bezwiedne
go narzędzia swoich występków starego 

-profesora - wynalazcy, który poświęcił 
cały swój ogromny majątek na badania 
naukowe. Po licznych przygodach i nie
bezpieczeństwach dwum przyjaciołom 
udaje się wreszcie pojmać „Żółtego Re
kina" i >i;brać mu drogocenny rad, 
skradziony w kopalni szmaragdów „La 
Realidad" w Muzo. Przypadek sprawia, 
że jednocześnie jeden z przyjaciół, mił-
jo»er acicryka,.'sdki Jack Hetter, wygry
wa fantastyczny zakład, w chwili, gdy 
sam już zwątpił w możliwość wygranej. 

Książka ta obok zajmującej i wnorai 
•łającej treści zawiera mnóstwo cieka
wych wiadomości przyrodn.czych i geo
graficznych, porusza najaktualniejsze te 
maty naukowe, wprowadzając czytelni
ka w fantastyczny świat wynalazków, 
godnych pod względem pomysłowości 
wyobraźni Juljusza Verne'a. 

GNIAZDO KSIĄŻĄT DŻAWACHA. 
L. Czarska. 

Książka ta łączy się treścią z inneml 

Bowieściami tej autorki: „Księżniczka 
kżawacha", „Drugą Niną" i „Wspomnie 

niami pensjonarki". Są to dzieje młodej 
sierotki, Danusi, utalentowanej harfistkt 
którą los' rzucił aż na daleki Kaukaz, 
gdzie dziewczę doznaje licznych przy
gód, popadłszy w niewolę nawpół obłą
kanej, starej' talank1, która chce ją sprze 
dać księciu Kurhanowi z Kabardy.•••Przy 
jaciele Danusi ratują ją jednak w ostat
niej chwili, a młoda Nina, przybraną cór 
ka księcia Dżawachy, opiekunka s'erot, 
które skupiła w swojem „gnieździe", 
przyjmuje i ją do swego sierocińca. 
Książka ta tchnie czarem egzotycznego 
krajobrazu gruzińskiego. 

ROBINSON POLSKL 
A. Dygasiński. 

O dziełach *Dygasińskiego zbyteczne 
jest pisać. Mówią one same za siebie, 
zwłaszcza „Robinson Polski" znany jest 
z poprzednich wydań wychowawcom i 
rodzicom, którzy cenią powieść tę, jako 
wysoce urooralniaiącą, a zarazem na.pisa 

^nią'z humorem i talentem. 
Wydanie' wykonane zostało ozdo

bnie, aby zadość uczynić wymaganiom 
młodych czytelników. 

W pletws2.il bolesną rocznicę, zgonu naszego nieodżałowanego 

HERMANA ABZACA 
odbędzie się w czwarek, dnia 23 grudnia o godzinie 11 rano na cmentarzu żydowskim 
Nabozeńswo Żałobne, na które znajomych i przyjaciół zaprasza 

R o d z i n a . 

Łódź wyprzedziła stolicę 
organizując miejskie archiwum akt dawnych. 

•:o:-

N i e b a w e m u k a ż e s ię szereg cennych dz ie l 
• h istorycznych i monograf j i . 
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Czesanie, Farbowanie. 
Ondulacja. Masaż i » > 
r/v M*rt"i-ure. Ped'curc 
Pierwszorzędne slłv facbowe 
TIM k a r n . w * l uiel 
kt wybór kolorowy.h 

ncuik 

W dniu 17 bm. odbyło się posiedze
nie komisji archiwalnej, w którem u-
dzlał wzięli pp.: prezydent Marjan Cy-
narski, radca ministerialny dr. Wincen
ty Łopaciński, dr. Kazimierz Konarski, 
dyrektor archiwum akt dawnych w 
Warszawie, dr. Kaczmarczyk, dyrektor 
archiwum państwowego w Poznaniu, 
dyrektor Idźkowski, dyrektor Zalewski, 
prof. Z. Hajkowskł, p. Mieczysław Herz 
red. Stefan Kaźmicrczak, prof. Lorentz 
i prof. Raciborski. 

Po zagajeniu posiedzenia przez pana 
prezydenta, odczytane zostało pismo no 
womianowanego naczelnego dyrektora 
archiwów państwowych p. prof. dr. 
Ptaszyckiego, w którym wyraża szcze
re uznanie p. prezydentowi Cynarskle-
mu oraz magistratowi, za,powołanie do 
życia archiwum akt dawnych w Łodzi 
oraz postawienie tej. tak ważnej w ży
ciu samorzidowem placówki, na odpo
wiednim poziomie naukowym. 

Przedstawiciele,-'sfer fachowych pp.: 
Łopaciński, Konarski i ' Kaczmarczyk w 
przemówieniach swycli wyrazili uzna
nie dla zarządu archiwalnego za owoc
na pracę w ubiegłym roku, zapoczątko
waną i prowadzoną w warunkach bar
dzo trudnych. 

Ze sprawozdania z prac wykona
nych, w archiwum w półroczu ostat-
nicm. jakie odczytał prof. Raciborski, o-
kazuje się, że^aczkolwiek publiczna pra 
cownia naukowa nie została dotych
czas otwarta z powodu zbyt szczupłego 
lokalu, nie mniej jednak korzysta obec
nie z materjałów archiwalnych szereg 
osób, pracujących na polu uaukowein. a 
mianowicie: poseł Waszkiewicz, opraco 
wuje historie powstania styczniowego, 
iistopadowego i spis burmistrzów 1 pre 
zydentów m. Łodzi, prof. gimn. żydow
skiego p. Jonas Brawerman, pracuje 
nad historią żydów w. Polsce, a p. Aron 
Alperin nadhisforją żydów w Łodzi. 

Student warszawskiego uniwersyte
tu p. Andrzej Zan prowadzi pracę semi 
naryiną nad Łodzią w 19 wieku, p. Ale
ksander l iewig opracowuje' monografję 
gminy ewangelickiej, kościoła św. Trój
cy, cechów miejskich i fabryki Ejzerta, 
a p. Mieczysław Komar monografję fa
bryki Geyera. 

Tak znaczna ilość osób, korzystają
cych ze źródeł archiwum miejskiego 
jest wymownym dowodem żywotności 

tej instytucji i wysokiego poziomu nau 
kowego. 

W toku obrad komisja uchwaliła 
wziąć udział w obchodzie jubileuszo
wym budowy ratusza, kościoła ewange 
lickiego św. Trójcy, oraz fabryk: Oeye 
ra, Ejzerta i Scheiblera, których stule 
cie przypada 1927 roku. Uchwalono 
również wystąpić z wnioskiem do magi 
stratu o subwencję na podjęcie wydaw 
nlctwa miejskich materjaów historycz 
nych, które wydane razem stanowiłyby 
„Kodeks dyplomatyczny miasta Łodzi" 

Z ruchu wydawniczego. 

Almanach Polonais. 
Ukazało się w druku w Paryżu w 

księgarni Gebethnera i Wolffa wielkie 
wydawnictwo informacyjne pod nazwą 
.Almanach Polonais" (800 zgórą stronic 
druku). 

Ks ążka ta zawiera kilkadziesiąt ar» 
tykułów informacyjnych o Polsce z dzle 
dżiny gospodarczej, politycznej, spolecl 
nei i kulturalnej, pióra wybitnych epo» 
cjalUtów, jak np. 2. Karpiński, w . MiecI 
kowski, T. Trllinger, S. Król.kowski, A 
Siebeneicben, M. Chorzewski, min. W. 
Makowski, E. Maliszewski, H. Mościcki, 
Roman Dybowski, L. Płoszewski i wiela 
fnnych i wypełnia w ten sposób dotkll* 
wą lukę w naszej literaturze iniormacyj 
no - propagandowej. 

S-vym układem i treścią .Almanach 
Polonais" przypomina nieco wydaną W 
zeszifym roku po angielsku „The Pol.sb 
Handbook", co się tłomaczy tem, że o» 
bie książki zostały opracowane przei 
ten sam komitet redakcyjny w Warsza
wie, według jednolitego planu. „Abna* 
nach Polonais" opiera się jednak na pó
źniejszych cyfrowych materjałach i jest 
znacznie bogatszy treścią. 

„Almanach Polonais" powinien nie
tylko znaleźć się w ręku każdego cu
dzoziemca (kupca, przemysłowca, poli
tyka lub turysty), interesującego się 
Pollską, lecz również wzbudzić zaintere
sowanie pulbl czności polskiej, stano
wiąc pierwszą próbę informowania cu-

Ł . , , . , . | dzoziemców o życiu Polski w jego ca 
Idąc wzorem Łodzi, która pierwsza ł o k „ l a l c i e b e z w

y
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Koncert gry, reżysęrji i techniki uj
rzymy w najpromienniejszym filmie os
tatniej produkcji 

Hrabina Marka 
wkrótce w Lunie. 

zapoczątkowała w dawnym zaborze ro 
syjskim, akcję zorganizowania miejskie 
go archiwum akt dawnych, wyprzedza
jąc w tym zakresie nawet stolicę — ma 
gistrat m. Pabjanic podjął łącznie z biu 
rem statystycznem organizacje archi
wum akt dawnych. 

W tygodniu ubiegłym w sprawie tej 
została zaproszona do Pabjanic komisja 
fachowa, złożona z radcy ministerialne 
go prof. Wincentego Łopacińskicgo, 
prof. Kazimierza Kaczmarczyka, dyrek
tora archiwum* państwowego w Pozna
niu, prof. Kazimierza Konarskiego, dy
rektora archiwum akt dawnych w War 
szawie i prof. Józefa Raciborskiego, dy 
rektora archiwum akt dawnych m. Ło
dzi. 

Ze strony władz samorządowych u-
dzlał w naradach brali: pp. wiceprezy
dent Skowroński, ławnik Herter i kie
rownik biur miejskich Gallus. 

Archiwum w Pabianicach, pozostają 
ce pod troskliwą godną naśladowania 
pieczą, sędziwego arciiiwarjusza p. Jan 
kowskiego, mieści się w dawnym zam
ku biskupów krakowskich, pięknym za 
bytku 16 stulecia. Obejmuje ono zbiór 
akt, z których dokumenty najwcześniej 
sze,pochodzą z 18. 

Zbiór ten, aczkolwiek nieliczny, u 
porządkowany jest bardzo starannie. 
Według pinji rzeczoznawców uzupełnia 
ny być winien obecnie nie tylko zakoń-
czoneml aktami wydziałów magistrac
kich, nadaniami i przywilejami cechów 
miejskich, lecz i wszelklemi dokumenta 
mi. odżwierciadlającymi zbiorowe życie 
miasta pod względem społecznym, poli
tycznym, kulturalnym, wyznaniowym i 

1 przemysłowym. 

1) 
2) 

Co daie 
Podwójne zadowolenie: 
wyśmienitą herbatę, powszechnie uznaną 
bony premiowe w odcinkach od 5 do 1000 ZL 

ro 
dzaju wydawnictwom przesady i upięk
szeń. 

Umieszczenie na końcu w „AJmana. 
chu" spisu banków, instytucji społecz
nych i prywatnych, spisu ciała dyploma 
tycznego oraz adresów konsulatów czy* 
ni to wydawnictwo jeszcze bardziej po-
żytecznem. 

Hugo Kaufmatn: O istotną a rychłą rcfxw 
mą szkoły średniej, 

Z różnych objawów ostatniej doby 
wnosić można, że ruch reformujący 
szkolnictwo, który zagranicą szerokie 
zatoczył kręgi, także u nas wzbierać za 
czyna. Nie chodzi tu już o drobne, czą
stkowe zmiany, ale o istotną przebudo
wę, o zasadnicze przeobrażenie. 

Ku zmianie tego rodzaju zmierza au« 
tor powyższej rozprawy. Punktem wyj« 
ścia jest stan dzisiejszy naszej szkoły 
średniej i naszej młodz eży. Jej przepra 
cowanie, a u znacznego odłamu nie
róbstwo, zarazem obniżenie poziomu 
intelektualnego ma według autora 
wspólne korzenie. 

Tkwią one w rozproszkowaniu enet 
gji przez plan nauki, rozdrabn ający 
przedmioty nauki i wciskający je w lek 
cje 45-cio minutowe, które następują po 
6obłe bez ładu i składu w dniu nauld 
szkolnej. v 

Autor przedstawia zupełne nowy, 
konkretnie wyszczególniony plan orga
nizacji przedmiotów nauki. Łączy z nim 
projekt pogłębionej specjalizacji nauld 
od 6-ej klasy począwszy, a całą przebu
dowę szkoły średniej opiera na fuoda-
mencie jednolitości szkolnictwa od szko 
lv powszechnej aż do szkół wyższych. 
Zarys organizacji szkolnictwa projekto 
wany przez autora różni się w pewnym 
stopniu od tych, które dziś stanowią 
przedmiot walki między dwoma odlania 
mi nauczycielstwa. Rzecz pisana jest 
r Je tylko dJa fachowców, ale (Ma wszy
stkich, którzy się losami młodzieży ia« 
iere&uia, 
OOOCDOGOOGOODOOGOOOOOGOOOOOOOOO 
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Jeszcze dziś 
mogą się zgłosić rezerwiści 

do kontroli. 
W dniu wczorajszym, jako w ostatnim 

dniu kontroli dla rezerwistów, zgłosiło 
się bardzo wiciu, którzy zupełnie nic by 
li na komisji. Władze wojskowe nie 
chcąc czynić bynajmniej utrudnień, po
mimo, że termm prekluzyjny minął w 
poniedziałek, wydały karteczki spóźnio 
nym, ab się stawili W dniu dzisiejszym 
do 9 rano. 

Po zakończeniu tych dodatkowych 
czynności, akta zostaną przesłane do od 
powiednich PKU, a przewodniczący ze 
brania kontrolnego złoży raport o zakon 
czeniu kotroli dowódcy DOK. Poczem 
ci, którzy nie staneh do przeglądu na 
mocy ustawy zostaną pociągnięci do od 
powiedzialności karnej. 

Jedynym usprawiedliwieniem jest tyl 
ko choroba, zaświadczona przez urzedo 
weeo lekarza, (o) 

W piątek, o IZ w pot 
zamykają się wszystkie urzędy. 

W urzędzie woje Aródzkim, komi«ar-e* cie rządu, izbie skarbowej i wszyst-
ich urzędach na terenie województwa 

łódzkiego urzędowanie ukończone bę
dzie z okazji świąt Bożego Narodzenia, 
w piątek 24 b. m. o godz. 12 w południe,1 

a wznowione będzie w poniedziałek, 27 
grudnia o zwykłej porze. (E) 

. w tmmi i i u smarowało atFamsnteoir 
t w i ? 5 d z i * r a d l , y Bartczak na wczoraj-

posiedzeniu Rady Miejskiej. sze 
Na wczorajszetn, ostatniem w roku 

bieżącym, posiedzeniu rady miejskiej, za J 
łatwlono kilka spraw pierwszorzędnej 
wagi. 

Do najważniejszych, bezsprzecznie, 
należała sprawa budowy stacji towaro
we] na Polesiu Widzcwskietn, oraz /nio 
sek w sprawie wyrębu lasów łagiewnic 
kich. 

Od dłuższego czasu zdołaliśmy zaob
serwować, że psuje sJę coś w „rodzinie" 
na terenie magistratu i rady miejskiej. 

Drobne, początkowo, nicporozunrc-
nia pomiędzy frakcjami, należącemr do 
większości, w ostatnich czasach, stawa 

ły sie coraz większe i częstsze, pr^eciio 
dząc nieraz w otwartą kłótnię, szczogól 
nie na posiedzeniach komisji radziec
kich. 

W związku jednak z ostatnią, głośną 
sprawę wyrębu lasów łagiewnickich, 
koło narodowe otwarcie wystąpiło prze 
ciwko frakcji NPR zgłaszając w tej spra 
wie interpelacje w radzie m'ejskłej. 

W ciągu kilku posiedzeń plenum, 
frakcja NPR rozmyślnie niedopuszczała 
do odczytania wniosku kola narodowe
go, opusczając salę obrad i kwestionując 
następnie, przez jednego ze swych człon 
ków. guorum. 

100 proc. więcej 
żądają pracownicy za t. zw. 

nadgodziny. 
W związku z przedłużeniem na pod 

ttawie specjalnej uchwały i rozporząaze 
nia min pracy godzin w okresie przed 
świątecznym — wynikły w niektórych 
Firmach łódzkich zatargi na tle wynagro 
dzenia pracowników za te nadgodziny. 

W celu uirkniecia tych zatargów 
wszystkie związki pracowników umysło 
wych zwróciły się do swych członków 
informując ich o obowiązujących w tej 
sprawie przep!sach. . 

Wynagrodzenie za pierwsze dwie go 
dżiny, przepracowane ponad normę wy 
nosi 50 proc., zaś za pracę ponad dw.e 
godziny oraz nocną lub w niedzielę \ 
święta — 100 proc. 

W ten sposób winna więc być wy
nagradzana obecna dodatkowa praca, a 
to w myśl art 16 ustawy z dn. 18 gru
dnia 1919 r. o czasie pracy w przemyśle 
i handlu. Związki powiadomiły tez 
swych członków, iż pracownik nie ma 
obowiązku, .bezwzględnego podjęcia tej 
pracy, do której właściciel przeds!ębioi-
stwa pod żadnym pozorem zmusić go 
«ie moie...s ; . , . • E. 

Za kilka dni 
drobni kumy będą mieli swych 

przedstawicieli w komisjach 
podatkowych. • 

W wyniku interwencji, podjętej w] 
swoim czasie przez t stow. kupców-
delalisiów woiew. łódzkiego (Piotrkow-
kowsl;;> 31) u prezesa izby skarbowej — 
otrzymają' przedstawiciele drobnego ku
piectwa swych reprezentantów w komi
sji do spraw podatku obrotowego, a to 
w charakterze rzeczoznawców. 

W związku z tem przygotowuje już 
•towarzyszenie kupców - detal.istów li
sty swych kandydatów, które przesiane 
zostaną do naczelników urzędów skarbo 
wych, tak. aby z dn. 1 stycznia 1927 r. 
mogli, oni iui brs* udział w posiedze
niach komisji (E) 

Dziś i dni następnych! 
Wielkie arcydzieło amerykańskiej wytwórni 

First National 

s t a l i 
Symfonia Miłości I Płomieni 
Tragedja stalowych serc i namiętności. 

Reżyser, autor i wykonawca głównej roli 
Mlton Sills1

 j r u r ^ Doris Kenyon 
O r k i e s t r a s y m f o n i c z n a p o d M e r u n . p. M C h w a t a . 

Uderzył, ale nie zabił 
Śmierć staruszka-ojczyma nastąpiła wskutek 

ataku sercowego. 
Straszne krzyki rozległy się wczoraj | Wdrożono natychmiast śledztwo, któ-ijodzinach wieczornych W H « M N * . « . . w godzinach wieczornych w domu przy 

ulicy Kielbacha Nr. 13. 
Morderstwo! Policja! Na pomoc! — 

wolała lokatorka tej kamienicy Landauo-
wa, która nawpól ubrana, wybiegła z 
mieszkania na schody. 

Okrzyki te zelektryzowały wszyst
kich sąsiadów. 

Gdy kilku mężczyzn wdarło się do 
mieszkania Landauów, oczom ich przed
stawił się następujący widok: 

Na podłodze leżał staruszek. Chasklsl 
Landau. Byt on już sztywny i 

nie dawał żadnych znaków życia. 
Obok trupa stał nachylony jego pa

sierb, Luzer Hausman. 
Młodzieniec zalewał się rzewnemi 

łzami. i' ? 
— Ja go nie zabiłem —- dodał Ja je

stem niewinny! Zmiłujcie się nademną! 

z mieszkania. Kilku lokatorów pilnowało' 
go jednak aż do przybycia policji. 

Na miejsce wypadku zjawiło się k !I-
ku posterunkowych z III-go komisarjatu 
którzy odstawili Hausmana do urzędu 
śledczego. 

re ustaliło okoliczności śmierci 62-Ietnie-
go Chaskiela Landaua. 

Landau od dłuższego czasu żył 
na wojennej stopie 

z pasierbem swym Luzerem Hausma 
nem. 

Powodem sprzeczek były nieporozu
mienia natury materialnej. 

Wczoraj wieczorem wynikła znów 
grubsza awantura. 

Hausman, nie mogąc pohamować 
wściekłości, pochwycił krzesło i 

uderzył nim staruszka. 
Mimo. iż cios nie byt zbyt silny, Lan

dau upadt na ziemię z głuchym jękiem. 
Nim przerażony pasierb zdotat mu 
przyjść z pomocą, 

ojczym już nie żył. 
Nagła śmierć Ladaua wywarta stra

szne wrażenie na domownikach, którzy Hausman nie próbował nawet zb'eć ^ h ^ i n r / l 2 ' " ^ - " ? d o m o w n r k a c h . - którzy 
nleszkania. K i l k u l n K n ^ ^ iż zgon nastąpił wskutek 

uaerzena, zadanego muprzez pasierba. 
Jak stwierdzi sekcja lekarska śmierć 

Landaua nastąpiła 
wskutek ataku sercowego, 

spowodowanego silnem wzruszeniem. 
das. 

Nieśmiertelne melodie Emeryka Kal-
tnana w przebajecznym filmie świątecz
nym Luny 

Hrabina Szarka 
* A S B *m**\m*me,^<i££«mMśZMl 
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Przeciw kasom emerytalnym 
wypowiedzieli się przedstawiciele przemvs łowców. 

Związki pracowników kasy chorych' wadzenia redukcji personelu kasy o 13 
zwróciły się do zarządu kasy. wysuwa proc. z przeznaczeniem uzyskanych stąd 
jąc jako jeden z zasadniczych postula- kwot na emerytury, tembardżiej, że we 
•tów rychłe uchwalenie, projektu statutu długt oblczeń dr. Poznańskiego koszi 
emerytalnego dla pracowników kasy. emerytur znacznie się zmniejszy, o 'ile 
Na skutek tego zarząd kasy podjął hu-j nie zostaną tu wliczone przepracowane 
cjatywe W sprawie opracowania takie dotąd S. lat, czego domagają sic bez-
go projektu 1 w tym celu zwróc ;ł się do! względnie pracownjcy. , -
specjalisty w tej dziedzinie, dr. Poznań- Całkowita emerytura przewidziana 
sk-^go z mwi. pracy ó. s. |jest w projekcie komisji dla pracowni-

Dr. Poznański przybył w poniedzui- ków. którzy ukończyli 60 i 35 lat pracy 
lek do Lodzi na specjalne posiedzenie ko mają poza sobą. dla kobiet zaś ustalono 
rrilsj administracyjnej zarządu kasy cho wiek na 50 lat. 
rych. Na posiedzeniu tem zanoznal on | Wniosek o redakcji personelu nic u-
cztonków komisji ze swemi obliczenia- zyskał większości i ostateczną decy.ję 
mli według których sumy wydątkowone w sprawie emerytur dla pracowników 
przez kase z tego tytułu wyniosą poważ kasy chorych poweźmie w dniu dzisiej-
na.kwotę około 250 tys. zł. roczn'e. Wo szym zarząd na nadzwyczajne™ ootie-
bec tego przedstawiciele pracodawców dzeniu. ; Ł 

Na wczorajszem jednak posiedzeniu 
rady, sprawa ta wypłynęła na po
wierzchnię. 

R. Bartczak motywował wniosek ko 
ta narodowego, domagając się wyzna
czenia specjalnej komisji radzieckiej, któ 
raby wreszcie zrobiła porządek w la
sach łagiewnickich. 

— Poprzednia bowiem komisja — mń 
wił r.. Bartczak — tuszowała te sprawę, 
a nawet kazała zasmarować pule atra
mentem, by nie było znać, iż drzewa są 
świeżo zrąbane. śmiem nawet twierdzić 
że partja wywarta presję na swym ław 
niku w magistracie, by nie zmieniał w 
Łagiewnikach personelu. 

Po przemówienra r. Bartczaka, n-
cłrwalono przesłać wniosek koła do ko
misji. 

Następnie zreferowano sprawę odda 
rrfa gruntu na Polesia Widzewskiem pod 
budowę nowej stacji towarowej, wza-
mfan za co rząd oddałby miastu dotych 
czasową stację na ul. Kilińskiego, co u-
możJiwiłoby zbudowanie tam oarku 
młejsktfego | przeprowadzenie przez ul 
Kilińskiego nowej linj[ tramwajowej. 

Wprawdzie szereg radnych miał du 
że objskje co do tej sprawry, twierdząc, 
że mforilsterstwo komunikacji nie mo/.e 
rozporządzać narazie temi >terenami, któ 
re należą do prywatnej spółki akcyjnej, 
że sejm może s?e nie zgodzić na przepro 
wadzenie tej sprany, a wówczas mia
sto zostałoby z niczem, robiąc bardzo 
zty interes na tej tranzakcji. 

Mimo to rada miejska uchwaliła wn^o 
sek magistratu, którego przedstawiciel 
p. wteepret. Wojewódzki, zapewnił, że 
wszystko tkoW sfę jaknajpomyśln'ej. 
(Wierzymy narazie p. Wojewódzkiemu 
oby jednak tranżakcja ta by^a w skut
kach pomysiniejszą, rfii wydzierżawie
nie elektrowni „farbowanym szwajca
rom'!. 

W końcu' posiedzenia zostat zgłoszo 
ny przez frakcję Chi D. jeszcze jeden 
wniosek pierwszorzędnej wagi. 

A mianowicie, w myśl tego wniosku, 
rada miejska, wezwała magistrat, by w . 
ciągu dwóch tygodfii przygotował pro
jekt według którego można by było 
zmienić uchwałę rady, przyznającą ^o-
botnikom sezonowym gvtyfikacje w wy 
sokośd 1-tygodniowych zarobków i do 
stosować gratyfikację-do wysokości obli 
czonej na zasadnie przepracowanego 
przez robotników czasu. 

Do wniosku tego zgłosił r. RapalsM 
poprawkę. bv uchwała ta objęła rów
nież robotnfkó w -zatrudnionych przy bu
dowo kanalizacji. 

Wnioski powyższe zos-tały uchwalo
ne i posiedzenie zamknięto. 

Boi. Rnw. 

Egzarr Iny dojrzatoścl 
odbędą się w pierwszych dniach 

lutego. 
Egzaminy dojrzałości i« uzupełniające 

dla mieszkających na terenie kurator-
,jum okręgu sąko|ncgo,,bedą się odbywa 
ty • przed komisja egzaminacyjną tegoż 
kuratorium *w pierwszych dniach lute« 
go 1927. r. 

Egzaminy.,!*.'©j$>!"wać się będą we
dług przepisów nowego regulaminu gim 
nazjalnych egzaminów dojrzałości z di . 
19 grudnia 1925 r.ł.według programów 
ghnnazjów państwowych, wydanych 
przez minisiorstwo wyzn. rclig. i ośw, 
publicznego., 

Podania o dopuszczenie do egzamnów 
dojrzałości i uzupełniających należy wno 
s'ć w kancelarii kuratoijum do dnia 15 
stycznia 1937.: iv ' i '.jfc.y 
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TEATR MIEJSKI. 
Dziś, w środę, ostatnie przedświąteczne po

wtórzenie efektownej komedjl historyczne) W. 
Sardou — MMadanie Sani-Genc" — z M a r j n . 

Przybyłko-Potocką. Znakomita artystka, tak po. 
rywająco odtwarzająca rolę księżne) Gdańska, u-
kaze łię w tej twoje świetne) kreacji jeiccze trzy 
krotnic: w sobotę świąteczną, niedzielę 1 ponle 
iziałek poświąteczny. 

Jutro czwartek przedstawienie po cenach oa| 
niższych od 50 groszy do 3 zt. 30) „Gdybam chcia 
ta" pogodna, dowcipna komedja salonowa p. Ge 
raldy'cgO. 

TEATR POPULARNY. 
Dzś i jutro ostatnie dwa przedstawienia po cc 

aach najniższych (40, 60 i 80 groszy) „Tańca 
szczęścia". 

W piątek przedstawienie zawieszone. W 
pierwszo dwa dni świąt Bożego Narodzenia dy
rekcja wystawia popołudniu „Betleem Polskie" 
Lucjana Rydla, w wykonaniu T-wt Śpiewaczego 
im. Moniuszki. 

Dziś i doi 

najwspanial
sze acydz'clo 

filmowe 

Co usłyszymy przez radio 
dziś, w środą 

dn. 22~go grudnia1/ 
PROGRAM STACJI WARSZAWSKIEJ 

15.00 — Komunikat gospodarczy. ' 
17.00 — Program dla dzlecŁ 
17.30 — Muzyka taneczna. 
18.30 — „Skrzynka pocztowa", koresponden

cie bieżącą omówi dr. Marjan Stępowtkl 
19.00 — „Wśród książek", wygłosi prof. He»-

ryk Mościcki. (Przegląd najnowszych wydaw 
nictw). 

19.30 — Komunikat rolniczy. 
19.55 — Rozmaitości. 
19.55 — Odczyt p. t „Warszawa", wygłosi 

prof. Aleksander Jantowski — z cyklu „Stołeczne 
grody Polski" 

. 20.30 — Koneert wieczorny. 
Muzyka lekka. 

Sygnał czasu. — Komunikaty prasowe. 

;URAM KONCERTÓW ZAORANICZNYCIi 
Paryż, fala 447.8 m., 12,30, 16.45, 20.45, — kon 

certy. 
Rzym, fala 422.6 m., 21.00 — Wieczór lekkiej 

muzyki. 
Wloden, fala 517.2 m„ 20.05, — „Święta Noc", 

' legenda Bożego Narodzenia Ludwika Thoma. 
21.05 — Wieczór utworów Guido Petera'*. 

Berlin, fala 483.9 m., 20.30 — „Heimgcfun-
den", sztuka L. Anzengrubcra. 

W i k t o r a H U G O w nowej wersji f i lmowej 
S z l a g i e r n a d s z l a g i e r a m i . 

W rolach głównych: 

Gabrie l Gabr io Sandra M i l o w a n o w 
(Jean Valjcan) . (Fantina i Kozetta) 

Jan TouBout Paul Jorge G. Sai l lard 
(JaVert) (Biskup Myrjel) (Thennrdicr-

Reż. Henryk Fescourt, kler. art Loels Nalpas. - - ' Wylw. Cine France F lm»I 
PassePartout i bilety ulg ważne od 27 b. m. Pocz. przedst. o g 5, 30 i 10w. 

Zwolennicy biskupa i księdza 
okładali się kijami i cegłami, 

waleząe o swe prawa do hoScioła mariawickiego 

Idealny odbiór iapewola 
Tylko lampa katodowa 

Czekolada firmy Pischin-
ger i S-ka. 

Jak wiadomo, wszechświatowej sła 
w y fabryka czekolady i cukrów Fłschln 
per j S-ka w Wiedniu i Krakowie otwo
rzyła fMję w Łodzi przy ulicy Narutowi
cza nr. 2. Dzięki doskonałej jakości swo 
ich wyrobów firma ta uzyskała rozgłos 
na całym świecie. Ze względu na zbliża 
jące się święta wystawy zostały pięknie 
udekorowane, a na szczególną uwagę 
zasługują wieczorem przy kolorowem 
świetle, gdzie wystawione są lalki czc-
kifladowe, sławne torciki Pischlngera, 
bombonterkl oraz wiele innych artyku
łów. Dekoracje okien czynią estetyczny 
wygląd i zasługują na pełne uznanie. 

Ofiary 
złożone w administracji „Republiki". 

Na Czerwony Krzyż — p. Oskar La 
mert zł. 50. 

Na bezrobotnych do uznania redakcji 
„Republiki" — p, Oskar Lamert zł. 50, 

Maxwuim pogody, finezji, wdzięku 
i sentymentu zawierać będzie konkur
sowy film Luny 

Proces spowodowany zajściami, któ
re miały miejsce w Zgierzu na tle spo
rów o przy należność, kościoła mariawic
kiego, ze względu na znaczną ilość os
karżonych oraz świadków potrwa praw
dopodobnie jeszcze kilka dni. 

W dniu onegdajszym w godzinach po 
południowych sąd zbadał 30 oskarżo
nych, podzielonych na trzy grupy. 

Do pierwszej grupy należą ci, którzy 
wtargnęli do kościoła, będącego w rę
kach stronników księdza Pągowskiego, 
zatarasowali drzwi wejściowe i stawili 
opór policji. 

Drugą grupę stanowią oskażeni, któ
rzy znajdując się zewnątrz budynku ko
ścielnego również przeciwstawili się po
licji. 

Do trzeciej grupy należą wreszcie ci, 
którzy w taki lub inny sposób stawiali 
opór władzom bezpieczeństwa podczas 
rozpraszania tłumu. 

Zeznania oskarżonych nie wniosły 
do rozprawy nic ciekawego. Nikt z po
śród nich nie przyznaje się dc winy. 

Z kolei głos zabiera główny świadek 
oskarżenia oraz powód cywilny ks. Pą 
gowski, który -stoi na czele przeciwni 
ków biskuoa Kowalskiego, będącego gło 
wą kościoła marjawickiego. 

W zeznaniach swych ks. Pągowski 
przedewszystkiem omawia powody, któ 
rc wywołały 

rozłam w kościele mariawickim. 
— Bis!,:up ^kręcił" w sprawach finan 

sowych — mówi ks. Pągowski. — W ro
ku 1917 wpłynęły pieniądze od staroka-
tolików z szeregu państw zachodniej Eu
ropy, które były przeznaczone na rzecz 
ubogich ro&rjawitów. Pieniądze te 
biskup Kowalski użył jednak dla celów 

osobistych 
i z tego względu czyniłem mu wymówki 

Od tego czasu datują się nieporozu
mienia nasze w-kościcle marjawickim. 

Biskup Kowalski burzył parafian w 
Zgierzu przez księdza Gromulskiego i 
innych. Swego czasu przysłał on do Zfjie 
rza 

siostry z Płocka. 
Ponieważ spowodowały one w mej para 
fji niemożliwy zamęt, wysłałem je z po
wrotem do Płocka. 

To zwiększyło jeszcze nienawiść bi
skupa Kowalskiego do mojej osoby. Sto
sował on względem mnie cały szereg re
presji. 

W styczniu 1923 r. otrzymałem wia
domość o wprowadzeniu przez biskupa 
Kowa lsk ie j 

mistycznych małżeństw, . 
Ponieważ zarówno tą inowacja, jak 

i szereg innych, odbiegały zupełnie od 
idei przewedniob kościoła mariawickie
go, w roku 1923 zwołałem do Warsza
wy zjazd księży mariawickich, przeciw
nych nowym reformom, 

Wystosowaliśmy protest do biskupa 
Kowalskiego oraz zażądaliśmy zwołania 
kapituły generalnej, leca nia osjągnęło 
to żadr.ych rezultatów, 

Byłem wówczas sam w Płocku i po 
bezowocnych próbach interwencji, wró
ciłem do Zgierza, gdzie ogłosiłem para. 
ijappm o nadużyciach Kowalskiego 
Większość parafjan w Zgierzu przeohy 
lila się na moją stronę. 

Kościół miejscowy oraz ruchomości 
gminy marjawickiej w Zgierzu 

należą do mnie 
— twierdzi w konkluzji ks. Pągowski —-
i nie powstały *& składek parafjan, jak 
utrzymują zwolennicy biskupa Kowal
skiego. Ponieważ przeciwnicy nasi dąży 
l i za wszelką cenę do zdobycia kościoła 
obiecali oni członkom gminy zgierskiej, 
iż 

otrzymają bezpłatnie ziemię, 
jeśli wypędzą mnie ze Zgierza. Z tego 
też wzgfędu co pewien czas wynikały w 
miasteczku zaburzenia, aż wreszcie w 
końcu 1923 roku tłum dopuścił się eks
cesów, podczas których został poszko
dowany szereg osób. 

Podczas zeznań księdza Pągowskiego 
wydarzył się następujący incydent. 

Oskarżony Krakowiak w pewne}' 
chwili 

pokazał księdzu język. 
Świadek zwraca na to uwagę sądowi, 

który nakazuje woźnemu, by zwracał u-
wagę na zachowanie się oskarżonych. 

Następny świadek, komisarz Rysz-
kowski, opowiada przed sądem, i i pierw 
szy został ugodzony cegłą i tylko z tru
dem udało mu się utrzymać policjantów 
od użycia broni. 

Szereg świadków, przodowników o-
raz posterunkowych policji zeznaje, iż 
"narjawrci przeprowadzali ożywioną agi
tację jeszcze kilka miesięcy przed wy
padkami w kościele. 

Krytycznego dnia przyjechali do 
Zgierza zwolennicy biskupa Kowalskie
go również z innych paraf ji. 

Świadek dr. Wąsowicz, który udzie 
lał pomocy poszkodowanym podczas bój 
ki , zeznaje, iż nikt z pośród nich nie o-
trzymał cięższych uszkodzeń cielsnych. 

Świadkowie zajść składają naogół 
sprzeczne zeznania-

Niektórzy z nich twierdzą, i i zwolen 
nisy biskupa Kowalskiego wtargnęli do 
kościoła 

uzbrojeni w kije I cegły, 
inni za .i twierdzą wręcz przeciwnie, iż 
nie byfl oni uzbrojeni i nie stawiali opo
ru polcji. 

Niektórzy z p<>śr6d tej kategorjl 
świadków, jak Władysława Skonłeczna, 
Grzegorczyk i inni mówią, i i policja biła 
oskarżonych, którzy nie stawiali żadne
go oporu. 

Naogół w ciągu całego dnia wczo
rajszego przed sądem przesunęło się ki l 
kudziesięciu świadków. Zeznania ich nie 
wniosły do sprawy żadnych ciekaw
szych szei3gó<ow.__ dal* 

.,Luna" 

Człowiek ze stali 
W rolach głównych Milton Si lis 

i Dorris Kcnyon. 
Milton Sills nie na darmo otrzymał 

w świecie filmowych bohaterów przy
domek „Stuprocentowego amerykam-
na". W grze jego, w całej postaci, a prze 
dewszystklem w fotogenteznej, ruchli
wej masce twarzy jest coś, co wyraża 
niezłomną twórczą wolę, pęd czynu i pa 
tetycznego wysiłku — te cechy, które 
przyrodzone są współczesnemu jankeso 
wi. 

MWton Silis reprezentuje ten współ
czesny świat nowy, który nie zna rze
czy niemożliwych, który przerzuca sta 
lowe mosty nad przepaściami i przecina 
wąską linją szyn kolejowych bezludne 
przestrzenie, po których mkną wielkie 
luksusowe transatlantyckie pociąKi, któ 
rego wysiłek skupia się w intensywnej 
pracy myślowej I sportowym wysiłku. 

Te pierwiastki występują z całą w y 
razistoścla w demonstrowanym obecnie 
w „Lunie" filmie. 

Przeciwieństwo potężnych stalowych 
kolosów, ósmych cudów świata, wznie
sionych ręką ludzką i drobneco jak py^ 
łek człowieka, pana tych potworów. — 
jest doskonałym pomysłem imscertizacyl 
nc-reżyserskim. Na tle tem występuje 
cały szereg piekawych efektów dekora
cyjnych, masywnych budowli, zdjęć 
zbiorowych Hd. 

W grze swej nastraja się doskonait 
Milton Sills do tej skali rtasirojów, twor 
rząc potężną sylwetę niby z jednej bry
ły wykutego charateru. 

• Jego partnerka, Doris Kenyon posia» 
da dużo wiośnlanego wdzięku, który 
stanowi przedziwnie ciekawy kontrast 
do jednolitości Miltona. Świetne zdjęcia 
walcowni, imponując usymboIizowaiKi: 
współczesnej zmechanizowanej zbioro
wości stanowi doskonałe uzupełnienie tę 
go ciekawego i frapującego filmu. 

Ul eczerze wigill ne 
dla chorych i biednych dzieci. 

W dniu 24 grudnia r. b. wydział ople 
ki społecznej urządza w swych instytu
cjach tradycyjne wieczerze wigilljnj 

Wieczerze te odbędą się w następu
jącym porządku: 

W V miejskim domu wychowaw
czym dia dzieci w wieku przedszkol
nym, Karolewska 51, o godz. 2 i pół po 
południu. 

W II miejskim domu wychowaw
czym dla dzieci w wieku szkolnym, Ko 
pernika 51, o godz. 3 i pól po pol. 

W 1 miejskim domu wychowaw-
czym dla niemowląt, Tramwajowa 15, o 
godz. 4 po poł. 

W IV miejskim domu wychowaw
czym dla dzieci chorych na jaglicę, Wiz 
nera 25/7, o godz. 4 i pół po poł. 

W domu starców i kalek chrześclajan 
Narutowicza CO, o godz. 5 po poł. 

W V miejskim domu wychowaw« 
czym dla chłopców w wieku szkolnym, 
Sienkiewicza 47, o godz.'6 po poł. 

W internacie dla chłopców przy szko 
le specj. Nr. 78, Nawrot 93, o godz. 6 po 
południu. 

Nowy naczelnik 
wydziału I izby skarbowej. 
Jak eię dowiadujemy z dobrze ppin-

formowarrego źródła w początkach sty
cznia ma nastąpić zmiana personalna na 
jednem z poważniejszych stanowisk w 
miejscowej izbie skarbowej. 

Naczelnikiem I wydziału izby (spra* 
wy personalno • administracyjne)' ma 
zostać dr. Szteliga, inspektor min skar
bu, b. zastępca dyrektora łódzkiej izby 

Dotychczasowy <naczelr!k I wydzia
łu p. Słowiński otrzymuj* inna, równo
rzędne stanowisko. 

Kupcy chcą sądzr6 
W związku z mającemi się odbyć w 

styczniu wyborami sędziów handlowych 
sądu okręgowego w Łodzi, centralne 
stowarzyszenie kupców zamierzą w naj
bliższych dniach przestać memorjał ną 
ręcę prezydenta Cynarskiego w sprawie 
konieczności rozszerzenia list wybor
ców, 

Akcja ta m:i nn celu powiększenie 
udziału sfer kupieckich w sadownictwie 
handlowemu 

Polskie Radlosbichauikl 
P O L M E T 

przewyższają, wszystkie słuchawki zagraniczne 
Najniższe r-.ny. Najwyim czułość. 
Najmniejst* v..^a. . Oitflinl model 

V/yrób polskich rak-
Żądajcie tylko słuchawek POUlF.Tt 

Reflektantów na sprzeda* hurtowa klorujcn:> 
do biura „ŻELAZO". 

Warszawa, Sienna nr. 45, telefon 14253. 
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Skargi i żale robotników 
przedstawiła p. woj. Jaszczoltowi delegacja związków zawodowych 

Na wiosnę wszyscy bezrobotni będą zatrudnieni. 
W związku z przyjętemi rezolucjami 

na wiecu robotników sezonowych uda 
lała się w dniu wczorajszym do urzędu 
wojewódzkiego liczna delegacja przy u-
dziale kierowników z wszystkicli trzech 
związków. 

Delegację przyjął p. wojewoda Jasz
czołt w obecności naczelnika wydziału 
opieki społecznej p. Wojciechowskiego 
w sali posiedzeń i odbyt z nią długo
trwałą konferencję. 

P. Kowalski przedstawił cel przyby 
da delegacji i zapytał p. wojewodę o 
stanowisko, jakie zajmuje wobec prze
słanej mu rezolucji z wiecu robotników 
sezonowych. 

W pierwszym rzędzie p. Kowalski po 
ruszył sprawę „martwego sezonu" i 
wskazał że 
głód grozi przeszło 3000 robotnikom. 

a choć rozeszła się pogłoska o zniesie
niu okresu martwego sezonu, to jednak 
nie jest to jeszcze pewne, wobec czego 
p. Kowalski prosił p. wojewodę o inter
wencję, by i robotnicy sezonowi korzy
stać mogli z zapomóg. 

• Dalej p. Kowalski wskazał, że robot
nicy protestują przeciwko żądaniu mi
nisterstwa robót publicznych, które uza 
ieżniło udzielanie kredytów na roboty 
publiczne od przyjmowania robotników 
za pośrednictwem PUPP. a nie związ
ków zawodowych. 

Związki zawodowe chcą mieć kon
trolę nad przyjmowaniem robotniów, w 
przeciwnym razie przyjmuje się robotni 
ków,- nie należących do związków zawo 
dowycb i tym 
płaci sle pod terrorem niższe stawki. 

Jako przykład służyć może fakt, że 
PITY budowie stacji towarowej na W i 
dzewie wyznaczone były stawki dzien
ne po zł. 5.20. a zwerbowano robotni
ków, którym się płaci po zł. 4, a gdy 
śmielsi robotnicy domagają się ustalonej 
stawki, to się ich 

wyrzuca 1 przyjmuje innych. 
Związki rozumieją, że ministerstwu 

należy jedynie, ażeby mieć kontrolę nad 
podziałem pracy między bezrobotnych, 
by zatrudnieni nie pobierali i tków. 
Otóż to samo mogą czynić związki za
wodowe, przesyłając PUPP. spisy ro
botników, którzy otrzymają pracę i tra 
cą prawo do zapomóg. 

Co do płacy zł. 4 dziennie, to jest to 
bardzo krzywdzące dla robotników, 
gdyż , komisja statystyczna wyliczyła, 
żc koszt utrzymania rodziny robotniczej 
złożonej z 4 osób wynosi 8 złotych, i tyl 
ko wtedy robotnik będzie mógł spokoj
nie pracować, gdy będzie miał zape
wnione minimum egzystencji. 

Mówca prosi p. wojewodę, by przy 
czynił się do uwzględnienia postulatów 
związków zawodowych przy rozkła
dzie kredytów na roboty publiczne, 
gdyż związki zawodowe przydzielać bę 
dą do pracy robotników pobierających 
zapomogi, odciążając skarb państwa, 
podczas gdy PUPP przyjmuje robotni
ków kolejno, nie licząc się z tem. 

W odpowiedzi na to p. wojewoda o-
świadczył, że sprawa kredytów rozpa
da się na dwie części, a mian, na sprawę 

pośredniczenia w pracy i na sprawę 
swobód obywatelskich pracujących ro
botników. 

W pierwszej sprawie rząd uważa, 

którzy najdłużej są bezrobotnymi. Wo
bec tego p. wojewoda jest zdania, że 
przydział pracy dla robotników winien 
się odbywać jedynie za pośrednictwem 

że pośrednictwo należy skoncentrować .urzędu, któremu nikt nie może zarzucić 
w jednem miejscu, gdyż tylko wówczas 
będzie można myśleć o racjonalnym po 
dziale pracy. 

Ostatnio zdarza się, iż zjawiają się 
grupy nienależące do partji. a między in 
nemi i byli więźniowie polityczni i 
domagają się uprzywilejowania ich przy 

otrzymaniu pracy, 
lecz p. wojewoda nie uwzględnia tego, 
uważając, że pierwszeństwo mają ci, 

wpływu partyjnego. 
Co się tyczy niższych płac i terroru 

pracodawców to do tego powołane są 
organa bezpieczeństwa publicznego, któ 
rych zadaniem jest 

obrona swobód obywatelskich. 
Co się tyczy ustalonych płac przy bu 

dowie dworca towarowego, to leży to 
w kompetencji ministerstwa komunika
cji, i p. wojewoda obiecał zaznajomić mi 

C A S I N O 
ĘCZENNICA 
ZMYSŁÓW 

Wzruszająca tragedia pięknej naiwnej i niedoświadczone! siedemnastolatki, opa
nowanej przez uwodziciela, który przed laty złamał życie jej matce. 
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William Russel 
znany ze twych wspaniałych pełnych szczerego tragizmu kreacji. 
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sfilmowanych w Warszawie ukaże się na naszym ekranie 

łącznie z wybranką łódzkiego konkursu 
Łódź zobaczy na ekranie gwiazdę (Umową Polski na r. 1927. 

która jeszcze w tym miesiącu wyrusza do Hollywood. 
uuatMiŁiuiuaiiiirfiwnrWrtriiga 
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Bogata wystawa onieśmiela. 
Najwłaściwszym sposobem zdobycia klijenteli jest 

energiczna i zręczna reklama w prasie. 

500 tys. lonn węgla 
zakupiły Sowiety w Polsce. 

Z Leningradu donoszą, że przybyła 
tam komisja polskiego koncernu węglo
wego w celu zapoznania sie ze sprawą 
dotychczasowych dostaw węglowych, 
jak również dla rokowań o dalsze dt»sta 
wy do ZSŚR. 

Generalny dyrektor górnośląski ;go 
koncernu węglowego p. Falter mai o-
świadczyć. ie do Rosji sprzedano 500 
tys. tonn węgla, z których 470 tys. JUT 
załadowano oraz że nie bacząc na podro 
żenię węgla na rynku światowym wy- | 
mfentony koncern dostarczał j zobowią 
żuję sie dostarczać na przyszłość wę
giel po cenach normalnych. 

Jak wynika z rozmów prowadzo
nych przez komisje polska z przedstawi 
cielami zainteresowanych instytucji so 
wieckich. propozycja komisji została 
przyjęta przez władze sowieckie i za-l 

Zimno... Błoto.. Deszcz... Mgła... 
Oto słowa, które dokładnie określa

ją nietylko trwający obecnie stan .pogo
dy, ale z niemniejszym powodzeniem 
przedświąteczny nastrój Łodzi... 

Sklepy z galanterją, zabawkami, to-
waram. i t. p. artykułami, których zbyt 
w okres*e świąt Bożego Narodzenia był 
zwykle spotęgowany od maximum — 

świecą obecnie pustkami. 
Bogato i pomysłowo urządzone wy

stawy wabią wzrok przechodnia, ale 
niestety, tylko wzrok, rzadko bowiem 
ktoś przesypuje p $ g sklepu... * 

Przed rzęs'ście'oświetlonemi wi t ry
nami tłoczą się ludzie — starsi i młodsi 
— oglądają tęsknym wzrokiem ułożone 
artystycznie różne przedmioty. 

Kupcy robią wszystko, co mogą... 
Wysilają cały swój spryt i pomysłowość 
by zdobyć kupujących... Udaje im się to 
jednak z wielkim trudem. 

Zajrzyjcie niedyskretnie do wnętrza 
sklepów. 

Subiekci, oparci z jakąś śmiertelną 
powagą o lady. właściciel, przechadza
jący się nerwowo z kąta w kąt. kasjer
ka, ziewająca. od ucha do ucha — oto 
wszystko co tam zobaczycie. 

Czasem wejdzie kupujący, który jest 
przyjmowany z honorami, jakich nie po 
wstydziłby się z pewnością żaden udziel 
ny ksążę. 

Ale i to bardzo rzadko. Szablonowe 
zdan.a „Wyprzedaż gwiazdkowa". ,Na 
gwiazdkę ceny zniżone o 10 procent" 
i t. d. • 
nie nęcą w tym roku prawie nikogo. 

Wstępujemy do sklepu z galanterją. 
Pytamy kupca o przyczynę tej przeraź-
!\vej pustki. 

Mój panie — słyszymy w odpo 
kłady przemysłowe przychylnie. * * " J pUŁłl • W ' B — .7 " — ^ 

wiedzi — alboż ją wiem... Nie mają lu

dzie pieniędzy... Spójrz pan proszę na 
moją wystawę... Jarzy się ) mieni, ja-
śn.eje przepychem. Robię co mogę, mi
mo to obroty są minimalne. To już nie 
to, co niegdyś bywało. .Rwano mi towar 
z rąk. A dziś... — i kupiec z desperacją 
macha ręką. 

W sklepie kolonjalnym, do którego 
z kolej wchodzimy, ta sama historja. — 
I tu kupiec pokazuje nam na bogato o-
świętloną wystawę. 

— Jest ruch, owszem. Ale tak mini
malny, że nie wyobrażam sobie formal
nie, że to okres przedświąteczny. A wy 
sta*wa kosztuje... 
Większy ruch zauważyć jednak można 

w tych sklepach, które w zrozumieniu 
własnego interesu przeprowadzają 
energiczną i celową kampanie reklamo

wą w gazetach. 
Słowo drukowane więcej przemawia 

do człowieka, aniżeli najbardziej efek
towne wystawy. 

Stwierdził to niedawno pewien ame
rykański psycholog, który wyszedł z u 
łożenia, że 
wystawy raczej onieśmielają swą efek-

townloścla, 
aniżeli zachęcają do kupna. 

Przyczyna leży w tem. iż każdy jest 
prawie przekonany, że sklep, którego 
wystawy jaśnieją przepychem, musi 
być drogi. 

I nie szablonowe zdania Wywieszone 
w wystawach, lecz 

umiejętna reklama w prasie, 
przekonać może ogół kupujących, że tak 
nie jest. 

Czasy się bowiem dzisiaj znfen :ty. 
Nie kupiec już jest panem sytuacji, lecz 
kupujący. Jest to symptomat. świadczą
cy Wyraźne o tem. że handel powraca 
do normalnych warunków. 

Sum. 

nisterstwo ze stosunkami, panującymi 
w Łodzi. Ponieważ p. wojewoda stoi rTa 
stanowisku przyjmowania robotników 
za pośrednictwem PUPP., p. Kowalski 
wskazał, że wielu robotników sezono
wych pracuje w magistracie od szeregu 
lat i znają tę pracę, wobec czego tylke 
ci robotnicy powinni być przyjmowani 
nadal do tej samej pracy. 

P. wojewoda przychylił się do tego 
postulatu, choć właściwie należałoby u-
trzymać kolejność przy udzielaniu pra
cy. 

Krytyczny stan bezrobocia w Łodzi 
zdaniem p. wojewody minie wkrótce, 
gdyż 

w styczniu rozpoczyna sle sezon letni 
na towary bawełniane, co wpłynie na 
zmniejszenie się bezrobocia, a prócz te
go opracowane są obecnie plany robót 
inwestycyjnych na szeroką skalę. 

W sprawie tych robót wyjeżdżał p. 
wojewoda do Warszawy, konferował z 
ministrami i jeszcze przed świętami po
nownie wyjedzie do stolicy, by ostatec: 
nie sprawę tę załatwić. 

Następnie p.. Kowalski poruszył spra 
we gratyfikacji robotników sezono
wych i wskazał, że robotnicy ci powinni 
otrzymać gratyfikację w stosunku do 
przepracowanego czasu, a prócz tego 
17 proc. jakie Otrzymali włókniarze, po 

Jnieważ magistrat oświadczył, że nie pc 
dlegają oni rozporządzeniu prezydenta 
Rzplitej, a mogą otrzymywać podwyż
k i przyznawane włókniarzom. 

P. Kowalski prosił p. wojewodę, by 
zajcił się tą sprawą i 
aby gratyfikacje otrzymywali wszyscy 

bez względu na stau rodzinny. 
P. wojewoda oświadczył, że inter

wencja jego w tej sprawie będzie zależ
na od uchwał, jakie poweźmie magist.at 

Następnie co do zmniejszonych płac 
przy robotach prowadzonych za pienją 
dze rządowe, tó p. wojewoda powołał 
się na pinję komisji ministerjalnej, która 
stwierdziła 

małą wydajność pracy 
i poleciła płacić jedynie zł. 4 dzienuic, a 
w wypadkach zwiększonej wydajności 
4 5.20. 

P. Stęborowski uważał, że przyczy
ną małej wydajności pracy jest zły do
bór kierujących robotami, niejednokrot
nie zmieniano dyspozycje i powtarzano 
inaczej te same czynności. 

Wobec tego p. wojewoda oświadczył 
że w takim wypadku musiałby wstrzy
mać kredyty, lecz ucierpieliby na tem je 
dynie robotnicy. 

Z kolei poruszono sprawę autonomji 
wydziału kanalizacji, na. czem cierpią ro 
botnicy, gdyż często zmieniają się tam 
kierownicy, a w zależności od nich na
stępują różne uprzywilejowania. 

W końcu p. Kowalski zaznaczył, żt 
ńa wiecu robotnicy domagali się rozwią' 
zania rady miejskiej, aczkolwiek uważa 
że ustanowienie komisarza rządowego 
jest nie na miejscu. 

P. wojewoda w odpowiedzi oświad* 
czył, że sprawa ta, na razie nie jest Jesz
cze aktualna, (b) 

Moratorjum przedłu
żone 

do dnia 3 0 czerwca 1927 r. 
W najbliższym numerze „Monitora* 

spodziewane jest rozporządzene rady 
ministrów w sprawie przedłużenia do 
dnia 30 czerwca 1927 r. terminu mora
torium wekslowego na terenie sądu ape 
lacyjnego w Warszawie. 

Obecnie już nie ulega wątpliwości, 
że powyższy termin nie ulegnie dalszej 
prolongacie. 

HARRY LIEDTKE—Vivian Gibson— 
Ernest Verches. Mistrzowska kreacja 
czołowej trójki w filmie 

Hrabina Marka 
Świąteczny program Luny. 

* 
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Dyskonto w Banku 
Polskim. 

W szerokich warstwach kupiectwa 
pociągnięcia Banku Polskiego, zniżające 
stopę dyskontową o pól procent, są zu
pełnie nic zrozumiale. 

Z kroku tego należałoby bowiem 
wnosić, iż odprężenie na rynku pienięż
nym ustępuje 1 Bank Polski w drodze ob 
nlżcnia stopy dyskontowej zamierza tsau 
pełnić zapas swego portfelu. 

Faktycznie takie są oficjalne moty
wy rady Banku Polskiego. I to właśnie 
wowołuje kolosalne zdziwienie w szero 
kich sferach kupiectwa, które w dalszym 
ciągu pierwszorzędne papiery dyskon
tować musi na ulicy. 

Sprawy bowiem wyglądają w ten spo 
sób, iż z jednej strony dostęp do Banku 
Polskiego mają tylko nieliczni uprzywi
lejowani, którzy o dyskonto nie naciska
ją, gdyż przy obecnych koniunkturach 
otrzymują znaczniejszy stopień pokry
cia w gotówce, eksportują lub też po
siadają kredyty zagraniczne, z drugie] 
strony stoi cała klijentela, która w te
orii zdana jest na banki Te zaś zalane 
są podażą dobrych weksjl 1 przebierają 
w przesadny sposób, uwarunkowując dy 
skonto od całego szeregu innych żądań, 
jak załatwiania tych czy Innych intere
sów przynoszących prowizję. 

Faktem jest, iż posiadacze ogromnych 
ilości pierwszorzędnego materiału tułają 
się i napróżno kołatają do banków o dy
skonto. Siłą rzeczy muszą dostać się w 
ręce dyskonterów, którzy pobierają pro 
centy w wysokości, odpowiadające] pro 
wadzonej przez nich ocenie sytuacji go
spodarczej ] polityczne] kraju. ' 

Nie można w tych warunkach oprzeć 
się wrażeniu, Jż polityka kredytowa na
szej instyucji emisyjnej w dalszym etągu 
popełnia te same błędy.Wszak przypomi 
namy sobie doskonale okres polityk] wa 
lutowej p. Władysława Grabskiego, gdy 
chorowano na manję wysoko procento
wego pokrycia i w mawiano ogółowi, 
Iż ono jest najlepszą gwarancją stałości 
waluty. 

Dzisiaj obrano inną metodę. Oddziały 
Banku Polskiego przesadnie klasyfikują 
materjał w sposób, godzący w nalżywot 
niejszę interesy drobnego 1 małego prze
mysłu 3 handlu. Poddaje się w wątpli
wość solidne żyra o dobre] wypłacalno
ści nawet wtedy, gdy wielkie firmy prze 
mysłowe, posiadające — nota-bene — ko 
losalne, ale zamrożone .kapitały w for
mie budowli i maszyn fabrycznych, nie 
wykupywały w terminie żyrowanych 
przez siebie protestów. 

Musimy więc stwierdzić, Iż polityka 
Banku Polskiego ma na celu chyba wy
woływania efektów dla sfer, nie mają
cych nic wspólnego z naszem życiem go 
spodarczem. Wszystko bowiem zostało 
po staremu. Dobrze ustosunkowani po
siadają jedynie kredyty dyskontowe w 
Banku Polskim stosownie do ich potrzeb 
podczs gdy firmy, nie posiadające wybit 
nycłi stosunków osobistych w miarodaj
nych sferach, nie rozporządzają kredy
tami, proporcjonalnymi do kredytów 
firm największych. 

Pozatem w większości banków kon 
wencja dotycząca oprocentowania wkła 
dów i pobierania procentów dyskon Io
wy ch, nie jest wcielona w życie, lecz 
przeciwnie, a może nie bez racji iądanc 
są gwarancje kursowe. Gdy dodamy je 
szcze, iż z początkiem przyszłego roku 
wchodzi w życie nowe rozporządzenie o 
lichwie pieniężne], dla ominięcia które
go istnieją już specjalne tricki i systemy, 
to musimy dojść do przekonania, iż wszy 
stkle ostatnie pociągnięcia nie odpowia
dają stosunkom na rynku. Stwarza się 
pozory, iż nastąpiła poprawa sytuacji, 
gdy tymczasem cały prowadzący Inte

la notesiku businessmana. 

WZMOCNIENIE TENDENCJI DOLARA na 
rynku prywatnym nic zdołało zupełnie wpłynąć 
na sytuację giełdową, gdzie zapotrzebowanie go 
tówki 1 czeków dolarowych nie wykazało wzro
stu. 

W PRZEMYŚLE GÓRNICZO - HUTNICZYM 
nastąpiła zwyżka robocizny, a mianowicie hutni
cy żelazni otrzymali 5 procent, hutnicy cynkowi 
— 6 procent, górnicy węglowi — 8 proc. W każ
dym razie akcja podwyżkowa rozszerza się na 
wszystkie gałęzie. 

IMPORTERZY SKARŻĄ się ż . zezwolenie 
wwozowe udzielane są nie wedle krajów produ 
kujących dany towar, a wedle zgoła Innych za
sad. Tak w dziale kolonjalnyra udzlelt się zezwo
leń na kakao, herbatę itp. na Austrję, Czechosło
wację itd. 

OOBLICZONO, że 10 procentowa podwyżka 
uposażeń urzędniczych od roku 1927 wyniesie 
razem 110 miljonów złotych, z tego w samej aćL 
ministracji — 50 milj. 

STAON ZATRUDNIENIA w Polsce z koń
cem listopada był wysoce nierównomierny w ról 
nych dziedzinach. Najważniejsze działy przemy
słu (górnictwo, hutnictwo, włókiennictwo itd) 
wykazały wzrost cyfry zatrudnionych robotni
ków; spadek wykazał przemysł budowlany oraz 
różne pomniejsze przemysły, Ilośe1 bezrobotnych 
w państwie wynosiła 200,5 tys. ludzi. 

Łódź, 22-go grudnia 
L. ASLANOFF, przedstawiciel Targów Poznań 

skich w Persji, bawiący obecnie w Polsce wyja
śnia, iż na rynkach bliskiego wschodu jest zapo 
trzebowania na polskie towary m. in. na tckstylja 
wełniane, bawełniane, trykotaże. 

PŁATNOŚCI AMORTYZACYJNE I ODSETEK 
od szeregu długów zagranicznych w wysokości 
21.3 miljona złotych. Największą pozycję sta
nowi rata długów interwencyjnego w bankach an 
gielskich. Ogółem wypłaci się Anglji Ł. 185 tys., 
Stanom — 850 tys. doi. 

NA POftCZOCHHY POLSKIE zgłoszono zapo 
trzebowania ze Szwajcarjl. Tamtejsi hurtownicy 
poszukują jednak najlepszych gatunków. 

W LISTOPADZIE wykonanie budżetowe da 
lo również korzystne wyniki. Wpływy ogółem 
dały zgórą 50 miljonową przewyżkę nad wydat 
kami. (Zaznaczamy wszakże iż miesiące paździcr 
nik, grudzień są u nas zwykle najlepszemi skarbo 
wo miesiącami). 

PRODUKCJA ROCZNA DRZEWNA (teora-
tyczna) wynosi w Polsce 21 miljonów metrów 
sześciennych. W roku 1925 wyeksportowaliśmy 
połowę tej ilości, w roku bieżącym przypuszczał-
nit cyfra eksportu osiągnie 75 procent. 

15 STYCZNIA odbędzie się w ministerstwie 
przemysłu i handlu rozstrzygająca konferencja z 
przedstawicielami sfer gospodarczych w sprawia 
organizacji izb przemysłowo-bondowych. 

Izby handlowo-przemyslowB 
powołane zostaną do żvcia już 1-go kwietnia 1927 r. 

spodarezych o izbach, btóry będzie 
kompromisowem rozstrzygnięciem po
stulatów „Lewiatana" i organizacji ku
pieckich. 

Rozporządzenie prezydenta Rzeczy
pospolitej w sprawie izb handiowo-prze-
niysłowych ukaże się w Dzienniku 
Ustaw jeszcze w styczniu, przyczem nie 
ulega już wątpliwości, że izby powoła
ne zostaną do życia na całym terenie 
państwa niepóźniej niż 1 kwietnia przy 
pzłego roku. 

Dnia 15 stycznia 1927 roku odbędzie 
się w ministerstwie przemysłu i handlu 
pierwsza konferencja z udziałem* organi 
zacji zawodowych w sprawie uzgodnie
nia projektu rządowego statutu o iz
bach handlowo - przemysłowych z de
zyderatami sfer gospodarczych. 

Jak się dowiadujemy komisja poro
zumiewawcza, wyłoniona na poprzed
niej ministerialnej konferencji, w pierw
szych dniach stycznia zakończy pracę 
nad ustaleniem projektu organizacji go-

Jeszcze jeden memorjał 
został przedłożony p. ministrowi Czechowiczowi. 
Delegacja centrali związku kupców 

w osobacli sen. Truskiera i posła Wi 
ślickiego złożyła na ręce ministra skar
bu materjał, który jest wynikiem ostat
nich narad i zjazdów kupiectwa, zrze
szonego w warszawskiej centrali. 

Postulaty, zawarte w omawianym 
memorjale, dotyczą m. in. następują
cych spraw: 

1) umprzenia zaległości podatko
wych, powstałych przed 1 stycznia 
1926 roku, których ściągnięcie spowo
dowałoby materialną ruinę płatnika; 

2) liberalnego interpretowania prze
pisów o patentach i właściwego podzia
łu przedsiębiorstw handlowych na dru

gą i trzecią kategorję; 
3) zasadniczego obniżenia odsetek 

kar za zwłokę z 4 do 2-ch proc. w sto
sunku miesięcznym; 

4) zwolnienie tranzakcji eksporto
wych od podatku obrotowego; 

5) Zwolnienie przedsiębiorstw han
dlowych, opłacających patent 4-ej kate
gorji, od podatku przemysłowego od 
obrotu; 

6) zwiększenia kontyngentów przy
wozowych dla artykułów pierwszej po
trzeby. 

Minister Czechowicz przyrzekł oso
biście zająć się rozpatrzeniem memor
iału. 

Zboże zdrożało. 
Na łódzkim rynku zbożowym w bie

żącym tygodniu uwidoczniło się dalsze 
zmniejszenie podaży, spowodowane 
złym stanem dróg w okolicach. 

Przyczyna ta wpłynęła na nieznacz
ny wzrost cen. Zwyżka wynosi od 1 do 
2 złotych na stu kilogramach. 

Na rynku mącznym sytuacja nie ule
ga w bieżącym, tygodniu żadnej zmianie 
przyczem powiększenie się zapotrzebo
wania w związku z okresem przedświą-
tecznym pozostaje w rozmiarach zeszło 
tygodniowych.' . 

W manufakturze— 
cisza. 

W ostatnich dniach na miejscowym 
rynku włókienniczym w handlu hurto-

m panuje zupełny spokój w związku 
z tygodniem świątecznym. 

W handlu detalicznym ruch przed
świąteczny przejawia sie w bardzo nie
znacznych rozmiarach, przyczem w Ło
dzi jest znacznie mniejszy, aniżeli na 
prowincji. 

Wznowienia tranzakcji w handlu hur 
towym spodziewać się należy w drugim 
tygodniu nowego roku. 

sprzedaży świeżo przybyłej w y k w i n t n e ) 

Maison Lutetia 
Grand-Hotel — Pokot 103. 

reśy ogół, stanowiący stos pacierzowy 
naszego organizmu gospodarczego, nie 
może zanotować najmniejsze] poprawy. 

Nie ulega wątpliwości, iż Bank Polski 
wiele mógłby spełnić w te] dziedzinie. 

Tymczasem fakty wskazują, Iż kierow
nictwo jego stoi daleko od życia i po
stawiło sobie za zadauio jedynie spełnia 
nie życzeń tych przysłowiowych „gór
nych dziesięciu tysięcy", L. K. 

Dolar w Łodzi. 
Wczoraj w obrotach prywatnych 

kurs dolara wynosi w płaceniu 9,00 1 w 
żądaniu 9,00 i pół. 

Tendencja utrzymana. Obroty zlekka 
zwiększone. Podaż materiału dostatecz 
na. 

V 
Na wczorajszem zebraniu giełdy ple 

nlężne] w Łodzi obrót dolarami wynosił 
20 tysięcy doi. 

Zaofiarowanie pochodziło ze strony 
Banku Dyskontowego w Warszawie ' 
Banku Francusko-Polskiego. 

W charakterze odbiorców występo
wały miejscowe domy bankowe. 

Kurs tranzakcji 9,00 (gotówka). 
Zaofiarowane na zebraniu czeki do* 

larowe (na New York) nie znalazły od
biorców. 

G I E Ł D Y . 
GOTÓWKA. 

Dolary 8,98 
CZEKI. 

Belgja 125,50 
Holandja 360,80 
Londyr. 42,74 
Nowy York 9 — 
Paryż b6.G2 — 36,50 
Praga 2u,72 • 
Szwajcarja 174,42 1 pól 
Wiedeń 127,44 
Włochy 4112 

PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY 
ZASTAWNE. 

Pożyczka kolejowa 93,— 
Pożyczka konwers. 5 proc. 47r— —» 

47,15, 8 proc. 96,25 
4 i pół proc. listy zastawne ziemski* 

przedw. 38,25 — 38,10, zł. 36,80, — 36,6fl 
— 36,65. 

AKCJE. 
Bank Dyskontowy 10,20 
Bank Handlowy 3,— 3,10 
Bank Polski 81,50 — 81,25 — 81,75 
Bank Spółdzielczy 90,—> 
Bank Zachodni 1,30 
Zank Zj. Ziem Polskich 1,30 — 1,63 

— 1,60 
Bank Zarobkowy 5,50 
Sole potasowe 5,75 
Czersk 0,30 — 0,32 
Częstocice 1,10 
Gosławice 38,— 
Michałów 0,22 — 0,23 
Cukier 2,85 
Wysoka 3,— 
Węgiel 67, 67,50 
Nobel 2,20 
Lilpop 15,75 
Modrzejów 3,75 — 3,80 — 3,70 
Norblin 94, 93,-— 
Ostrowieckie 8,10 — 8,30 
Parowozy 0,25 
Pocisk 1,15 
Rudzki 1,12 — 1,09 — 1,10 
Starachowice 2,03 — 2, 2,01 
Ursus 1,10 
Synd. Rolniczy 1,50 
Zawiercie 12,50 
Żyrardów 10,50 
Borkowski 1,15 
Lombard 3,—. 

GIEŁDY ZAGRANICZNE. 
Gdańsk, 21 grudnia 

100 złotych polskich 57,08 — 57,2* 
czek na Londyn 24,97 i pół, telegraf, wj 
płaty na Londyn 24,98, na Berlin 122,391 
— 122,703, na Warszawę 56,98 — 57,12 

Londyn, 21 grudnia 
Nowy York 4,85 1/32, 
Francja 122,62 
Belgja 34,88 i pół 
Włochy 108,25 
Niemcy 20,38 
Szwajcarja 25,08 3/4 
Praga 163,75 

Paryż, 21 grudnia 
Londyn 120,75 
Nowy Jork 24,90 
Szwajcarja 480,25 
Praga 73,00 
Rumunija 13,30 
Niemcy 592 

NOTOWANIA ZŁOTEGO POLSKIEGO 
w dniu 21 grudnia 1926 roku 

Za 100 złotych: 
Zurych 57,50, Berlin 46,36 — 46,84 

wypłaty na Warszawę 46,43 — 46,67, 
na Poznań 46,38 — 46,62, Gdańsk 57,08 
— 57,22, wypłaty na Warszawę 56,98 — i 
57,12, Wiedeń czeki 78,27 — 78,73, ban, 
knoty 78,30 — 79,30, Londyn za 1 fani. 
szterL 43,50. 
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Wyśnienie 

WINAT.S 
LIKIERY 

DlerwszorzcfJnycli firm kral n wycb I zagrauicznycb 

deliKatesy 
i herbatniki 

Wielki wybór p i e r n i k ó w toruńsk ich I Innych. 

bahalje i m 
M1IBIIE 

od z l ZO 
Specjalnie na gwiazdkę 
2 but KoniaKu SKlad Win i Delikatesów 
3 n wina 
3 M r. wódek 
2 H likiery 

izzeii 10 bat. za zł. 50 
P i o t r k o w s k a 5 3 

Firma Istn od 1885 r. 

P r o s i m y o ł a s k a w e w c z e ś n i e j s z e z a m a w i a 
n i a koszy . 

w dużym 
wyborze 

W a z n ę d la Roda-ln wa ś w i ę t a ! I 

Włoska 
f"ma 

ul. Pofndn'owa 4 
—TELEF.,n .i7.U 

zawiadamia, ze z dniem diis^jszym otworzył swój 
skład i poleca: 

K a t a ń s k l e n o m a r a ń c z e , 
m a n d a r y n k i I cytryny 
PO ccnaih konkurencyinyth. 

B e z p ł a t n a dosiana do domów. 

— Cośmy zapomnieli? 

SWETRY. PULOWERY 
B ELiZNA W E Ł N 1 A N \ 

POŃCZOCHY, RĘKAWICZKI 
B IFLIZNA MĘSKA 

BIEL IZNA D A M o k A 

KRAWATY 
w wielkim wyborze. 

-OSTATNIE NOWOŚCI-
Towar wyborowy. Ceny niskie. 

I. I 
P I O T R K O W S K A 150 

K O N S T A N T . N O W S K A 26 

Kupuię 
KRYTYKI LITERACKIE, beletrystykę 
klasyków, encyklopedie, powieści dla 
dorastającej młodzieży w językach pol

skim, rosyjskim l niemieckim oraz 
DZIEŁA społeczne, historyczne, filozo
ficzne, techniczne, przyrodnicze, mate
matyczne. — Oferty sub ..Bibljoteka" 

do adm. „Republiki". 

•% 
I 
I 
I 
I 
I 
I 
I 
1 
I 
I 
I 
I 
I 

K I NLKA POTOIILCZO-AINEKOLONICZNA 

L-LLLT.. S. DRUEBINA 
(i-go Sierpnia 15/17 (Benedykt..) telefon 53-10. 
Po gruntownym remoncie kl'nlk« zoaiala mmlii mion?, 
'riyimute się na p rody • operacje li) 1-szą t l i g ' 

ąKlase. Godziny przyleć od 10—12. 

Gwiazdkowa Wyprzedaż 
We wszystk>ch oddziałach ceny zniżone 

prawie do polowy. 

D o p ó k i zapas s t a r c z y . 

P a l t a d a m s k i e osatnle fasony 103 8 5 — 
z futrzanym kołn. I mank. 140 1 2 5 — 

P a l t a m ę s k i e z i m o w e 
z fokowym kolnie zera 175 1 2 5 — 

S p o d n i e w paski 2 5 1 6 — 
kamgarnowe 40 3 2 — 

Dams' - ie k o i z u l e 2 , 9 0 
„ m«Jtk l 2 , 9 0 
„ aua - i czk l 1,75 1 5 0 
„ far tuchy 3 , 0 0 2 . 0 0 
„ pończochy t lor 2 , 9 0 
„ , , w e ł n i a n e 5 , 9 0 

ROCZNIKI f r o t t e 2 , 6 0 
„ w a f l o w e « i , O 

F i r a n k i h a f t ó w . 
„ t i u l o w e 

Kapy t|u<« w e 
na 2 l o i k a 

S t o r y t j u i o w e 
Obrusy d a m a s t . 

u co lor . 

12,90 
3 8 , — 

4 9 , -
1 6 , 6 0 
1 0 . 9 0 
1 3 , 9 0 

F a r t u s z k i d la d z i e w c z ą t 2 , 0 0 1 1 ,00 

Szmeełiel i Rozner 
Łódź, Piotrkowska 100, bija 160. 

Do Warszawy przyjazd zbyteczny! 
W y t n i j -• • - — — - - - ^ ^ f i z a c h o w a j . 

Biuro Próśb 
pod kierunkiem Magistra ° r a w , Zrzeszenia Zreduko
wanych Lrządników i Pracowników w Warszawie 

u l Kapitulna Jfc 4 (piiy KLLNT]) 
Załatwia wszelk ie znęcenia i sprawy w urzędach pań

stwowych. 
Ścisłe wywiady hipoteczne. Porady w sprawach sądo

wych, gruntowych i rozwodowych. Windykacja należno
ści wekslowych, Sprawy podatkowe i koncesyjne. 

Informacji szybk o i solidnie udziela po nadesłaniu 4 zło
tych w markach pocztowych. 

Ż ą d a j c i e w s z ę d z i e I i ! 

c h l e b d e s e r o w y T r e n k l e r a 
Nagrodzony na wystaw e gospodarsko-bygjenicznej 

złotym medalem — — 

R . T r e n k l e r 
Ł ó d ź C e g i e l n i a m i 6 7 telefon 47-36 

Dr. i d . /. 
Tel . 27-81. 

Specjalista chorób uszu, nosi, gardła 
i płuc 

K O N S T A N T Y N O W S K A 9 
Pizyimue od 12—2 i 6- 7 

Zaginął z domu ul. Andrzeja 38 

I 
szary a białą plamą 

aa czole. Znalazca zechce zgłosić się 
pod podany adres, prawa oficyna Il-e 

piętro. Wysoka nagroda. 

F A B R Y K A L A M P 

PiotrHowsRa 37. tel . 21-25 

poleca wielki wybór lamD. elektt 
i gazowych po cenach n skich. 

Frzyinicie ste wszelkie teoerac.e i przeirOUkf 

Na*stlnfe'sce bóle q łowv usuwa 

miiooBOŁUGiOk 

do szycia wszyst
ko wchodzące w 

z; kres krawte-
czyzny tamże 

mereźki ręczne. 
Piotikouska 51 
prawa ohcyna. 

4 piętro na lewo 
7 drzwi. 

Gebnlska. 

z Kuchnią 
o a'. urzq tr.»n'e no 
k • U stotowitgo po. 
. zuuuie. Ofcuy pod 
{.Mieszkanie*, 

Na w y ł t a t e , : 
o b u w i e , f ranki 
s w e t r y , Jedwab 
oia' wielki wybór 
galanterii 1 manu

faktury 

II w e l ś ' " I metro 
P. C H A R I 

P o k ^ j 
um> blowany w oko 
llcy ul Południo
wej p o s z i - k u l e 

elcyancki ohcokra 
Jowiec Oferty sub 
.Italia" do admin. 
,11. Republiki -. 

mów ąca 
do sprzedania 

Piotrkowska 126 
u właściciela do 
mu. 

Specfalista chorot-
skórnych < wene
rycznych i włosów 
Gabinet Iłontjjena 

swiatło-laczniczy 

uł.PiotrHowska 144 
róg fcwanfiellcklci 

TeL 29-45. 
Przyjmuje od U~V 
< b-8 Dla pań od
dzielna poczekalnia 

od >4 OD 

L 
Dr. med. 

Choroby nerek, 
pęcherza ł dróg 

mo:zowych, 
Przy muje od 4—7. 

N A W R O T 8 
Telefon 19-M). 

Or. 

Z a w a d z k a Nt 1 
Teieton Nr 25-38 
CliotoDy »Kornr 

włoiow. wenerycz 
ne ' rnoczoofciowe 
(leczenie swiatlen 
Lampa Kwarcowa 

promieniam 
Wonlijena 

Przyimuje od 9—2 
i od 5—8 

Dla nań od 4 —• fc 
Oddzielna pocie-

K»lma 

Dzie lna Mi 9 . 
Tel K> 28-98 

Choroby skórne, 
weneryczne • rao-

czopłcloua. 
Przyjmułe 

od 8 - I 0 < odS—i 
Leczenie lamią, 

KWARCOWĄ 

na ulicy Piotrkowskiej, poiądany na 
parterze. Oierty do Biura informacji 
Prasowych JBip". Cegielniiuu 40 

sub. „K. B", 

DOSTARCZA każdą ilość 100 kg. 100 s i 
1440 sztuk jaj świeżych 28 dolarów. 
Szandor WEIS?' Grybów. TeL NR. 19. 

Książki 
różnej treidi powieści, dzieła klasycz
ne cacyklopedje, książki dla ,ałod:iczy 

k u o u i e . 
Leon Tuwim, Piotrkowska 17, U po

dwórze, m. 35. 

Zawiadomienie. 
Nlniejszem zawiadamiam Sz. EU. 

jenlki iż s dniem 20 b. m. zacząłem 
pracować w PIERWSZORZĘDNYM 

ZAKŁADZIE FRYZJERSKIM 

A. ChołodynlaK, Piotr. 27, 
tel. 3809. 

Polecam się nadal łaskawym wzglę
dom Sz. Klijentek i piszę się 

Z poważaniem 

Bronisław. 

mu 
na gwiazdKę! 

Znaczki pocztowe' do zbiorów, albu
my do znaczków w wielkim wyborzel 
Szczegółowy katalog znaczków 2.50 zł. 
Biuro filatelistyczne Jerzy Krzyżanów 
•ki, Łódit, Andrzeja 4. 
Czynne przez cały dzień. 

i LANE, soKnla triltotl-owt i L p. 
P R Z Y I M U J E D O REPERACFL. 

UL. tt-go Sierpnia 76, III piętro 
Tanio—bo w prywataem m «ufc. 
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"Si 
B I L A N S 

n a 3 1 g r u d n i a 1 9 2 6 r. 
STAN CZYNNTf 

Nieruchomości 
Maszyny i inwentarz 
Towar 
Kasa 
WEKSLE 
PAPIERY PUBLICIAA 
DŁUŻNICY 

zt 
fibr. 

225.359.— 
323.691.57 
538.348.12 

8.145.63 
7.112.40 

10.000 — 
89.804.82 

1.202.461 M 

Kapitał Akcyjny 
Fundusz Rezerwowy 
Akcepty 
WIERZYCIELE 
Zysk 

STAN BIERNY. 
ZŁ. 400.000 — 

30.000.— 
376.631.50 
367.854.98 
27.975.06 

1.202. 461. 54 

Rachunek Zysków i Strat. 
Koszty handl. i adrainlstr. 
Koszty ogólna 
Podatki 
Odpisy amortyzacyjna 
Zysk 

Z l 199.717.73 
I 687.611.24 

28.636.04 
29.735.19 
27.975.06 

973.675.36 

Pozostałość z r. 1924 
Zysk na towarze 

Zt. 25.273.84 
948.401.42 

973.675.26 

Podział Zysku. 
ZT. 4 proc. dywidendy 

na Fundust Rezerwowy 
przeniesienie na r. 1926 

16.000.— 
10.000.— 
1.975.06 

Zł. 27.975.06 

Dla młodzieży dozwolone! 
Niezwykle imponujący 

PAT 
PATABHON 

Nierozłączni komicy świata, kró
lowie humoru i śmiechu w wiel-

kie| rewji p. t : 

J M w opałach" 
12 wielkich aktów musującego 

dowcipu i szampańskiego humoru 

Brylanty 
złoto, srebro, perły zęby sztuczne 
nawet połamane oraz 

K W I T Y L O M B A R D O W E 
k u p u j e I p łac i o 60 proc więcej 

niż wszędzie. 

M, L E W I N S f f ą 
Poradn ia P o d a t k o w a 

M;chała Reśtbergera 
Andrzeja nr. 7. 

.Wykupuje pg. nowe] procedury, 
świadectwa przemysłowo • handlo
we I wojażcrsklc (patenty) na rok 
1927. 
Uwaga: Z dniem 31 grudnia upływa 

ostateczny termin do wykupywa-
wania I anulowania patentów. 

K O S M E T Y K I 
krajowe I zagraniczne, lak Guerlaln 
Coii, V. lute, Hubigan, Drille I t. d 

po cenach k o n k u r e n c y j n y c h . 
1. Omker Zawadzka 11 

M ę ż a t k i dba jc ie 
s w o j e z d r o w i e I 

jjedynym zakładem w Łoi 
Iri/.i, który wypożycza e " 

leUtryczne a p a r a t y 
Ido o d k u r z a n i a z obstul 
(gą za dostępna, oplata, lestl 

, H v g i e n a " P r z e j a z d ! 
Na 1 0 , teWon 3b-05 

Dr. m e o. 

H. Lajcliter 
u l . K o n s t a n t y n o w s k a 8 
(róg Zechodnlej) Tel 49 66 

S T O M A T O L O G 
Chor. oby chirurg. Jamy ustne j 

(szczęk, podniebienia, d/.ląseł, zębodolów 
l t p.) 

Przyjmuje od 1—3 1 7—S wlecz. 
W NIEDZ'ELE i IW et .i od 10—12 W poł 

W y p r z e d a ż k r w a t ó w 
najnowszych deseni 25 

F PIĄTKOWSKI 
•1 Piotrkowska 89 

Konfekcja Damska i Dziecinna 
p. 

109 Piotrkowska 109 
poleca Szan. Klijentel na 

Zakupy Gwiazdkowe 
Swój bogato zaopatrzony skład 

najnowszych fasonów sukien, 
bluzę , wykwintnej bielizny 

damskiej itd. PO CENACH ZNA
CZNIE ZNIŻONYCH 

Uwaga: życzącym udziela się 
kredytu. 

Skład 

FUTER 

Dr m e d . 

Datyner 
choroby nerek, pę
cherza I dróg mo 

czowych. 
Przyjmuje: od 1—2 

i od 5—8 
P i r a m o w i c z a 1 1 

fdaw t >!••-;'>•!..•• 
Tel. 48-95. 

g. 8 dolO rano 
i od 5—8 w 
Południowa Nt 23 

teL 40-26 
Specjalista choiób 
skórnych i wene 
ycznych I eczenie 
światłem, (Lampa 

kwaicowa 
Przv)mu)e 

od 9 - 11 
i od 5—8. 

B A K A L J E 
w oryginalnych opakowaniach po zł. 4.— I 6.—klg. 

SKRZYNECZKI 
zawierające po 12 butelek jednego 

i koniaków. 
lub różnych win 

umiejętnie 1 gustownie udekorowane, jako 
najodpowiedniejsze p o d a r u n k i gwiazdkowe 

poleca 
największy i najbardziej zaopatrzony skład win i delikatesów 

B » ¥ « M « * « . W I R , 8 * Ł . R » Piotrkowska 96. 
- C I L G N A T O W I C Z T e i . 8 . 3 3 . — 

choroby fKórne 
weneryczne. 

Przyjmuje od 6 do 
7'/. po poł. 

W niedziele i świę
ta od 1 i-ef do 1-ej. 
6-go Sierpnia 1. 

Tel. 48-62. 

kazyjnle do sprze
dania nowe os-

nino Scilc* w do
mu prywatnym Wla 
domość w admin 
.RepufliKl". 

Dr . m e d 
LUDWIK 

mmmi 
al. Prez. Narutowicza 25 

Dzielna) 
t e l . 4 4 - 1 0 
Choroby nerek, 
pęcherza i dróg 

moczowych 
Przyjmuje od 1—2 
pop. t od 4—7 w 

142H 

tro męskie czap 
kę karakułową, 

szafę, stół, krzesła 
tremo, ot manę 

sprzedam unio ul 
Główna 55, m. 46 
of cyna prawa 

eble wyprzedaie 
iii pO renach zniźo 
nycn Zakład Tapi 

cersko-Meblowy. 
Plotikowsk» 183. 

Wystawa t sprzedaż) . b s o l w ( 

wynalazków! no j\ j y H j 

Dr. 

N a w r o t 7 
telcf. 28-07 

ehorohy skórne 
i wcneiyczne. 

Przyjmuje od 10 12 
i od 6-7. 

Dr med. 

I filMI 
ul . Z i e l o n a N B 6 

Telefon 45-49 
Chor. skórne 

I w e n e r y c z n e . 
Przyjm od 8—9>/, 
12—2 I od 7—8 w. 

Lekarz-Dentysta 
FeliKs 

A. Fiszlewicz 
1 2 N a r u t o w i c z a 12 . — T e ł . 3 4 - 6 6 . 
eoatal zaopat-zony w EOTOWE PALTA pg- u»i"ows«ycti 

modeli oraz W SKÓRKI W SUROWYM STANIE. 
CENY PRZYSTĘPNEI DONODNE WARUNKI! 
Pracownia kuśnierska nam Jecins 

C H O R Z Y N A P Ł U C A ! 
Spytajcie się swego lekarza, a ten wam potwier

dzi, ze od suchot umiera wlęcel ludzt niż od In
nych chorób. Każdy więc kto cierpi na kaszel, 
bronchit, chrypkę, zaflegmleiiic płuc oiaz koklusz 
powinien natychmiast zabrać się do leczenia Do
brym i odktem na choroby ptuc okazał się preparat 
F A C O S O L . Przy użyciu F A O O S O L U w król-
lum czasie (lnie kaszel wzmaga się apetyt i choiy 
nabera cała. FAOOSjL oostać można we wszyst
kich aptekach. • 1-1927 

Z a w a d z k a 1 0 
Pizyimuje codzlen 

nie od 3—7 pp 

O liielam lekcji gry 
fortepianowe!. 

Ceny bardzo i rzy-
stępne Niepoa »• 
dające Instiumen u 
moną ćwiczyć się 
na mieiscu. Ofcity 
sub ..Muzyka" do 

II. Republiki" 22 

Unogratji wyiuza 
darmo, listownie 

edakcja Steno; 
fa Polskiegi 
szawa, Szczygła 12 

M0-2S 

logra-
War̂  

I Posady 

wentka Szko 
.. ty Handl.ZCŃSK w wośd około IbO ar L o d l i D O „ u k u i . 
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drzeja)' zaw erającą 
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znalazca zechce 

zwrócić za wyna 
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dresem: Al. K'ś-
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Ki 43 in 13 wei-
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Dla robót 

na krosnach poszu
kuje panny kwalifi
kowane Zakład haf 
ilaisKi Szor, Udań-J 
ka 24. 22 

dnajmę pokól. Cen 
tralne ogrzewanie 

Pizejazd 40 m. 11. 

l ^ z m a i t c | 

meblowany pokoi 
do wynajęca dla 

mężczyzny. Pańska 
N» 2S, 111 p., front, 
m 7. 
|okoju poszukuję 

bez mebli z nie 
krępu ącem wei-

śoiem od zaraz lub 
od 1 stycznia. O 
ferly sub .Pilne* 

B uro podań w een 
trum miasta do 

sprzedania ewentu 
alnle wspólnika sub 
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jlodams wszelkie 
r załatwiam szyb
ko i tanio, również 
orzepisitję na ma
szynie Kilińskiego 
N i l i m S I od 2 
ck> 5. 

•^H^DIINITIATA-
, ILDSTIOWADEL FLUPULILLKI" 

ze wszystkimi dodatkami wynosi w Łodzi 
zł 4̂ 50, za odnoszenie do domu 40 nr.: z prze
syłką poczt, w kraju zl 520. zasraniec zt. 7.20. 

„Ejprcss" l „Republika" wraz z odnoszeniem 8 złotych. 

N A W Y P Ł A T Ę ! 
Nadobni łodzianie I piękne łodzianki 
RUABSZKIN — spełnia w mig wa

sze zachcianki. 
Motto. 

Cata Łódź jeden ma dzisiaj frasund 
Jaki na gwiazdkę kupić podarunek 
Na to odpowiedź jest tylko jedyni 
Wszystko dostaniecie w składzia 

Rubaszklna. 
Człek biedny, czy bogaty. 
Za gotówkę — I na raty; 
Kupi tanio no I składnia, 
Czego dusza tylko pragnie-
Damskie płaszcze juz gotowe. 
Kotlkowe — barankowe, 
Rypsowe 1 bostonowe 
Dalej tafta — mesalina. 
Crep-de chlne — watolina 
Kołdry, chustki i weiwety, 
Ręczniki, kapy, serwety. 
Obrusy I ctaminy. 
Pończoszki, aksamit — popetlrrj 
Torebki — parasole, getry 
Firanki gotowe — I na metry 
Podpinki, narzutki pluszowe 
Dywany — ozdoby łóżkowe 
Różne sa towary białe 
Z różnych firm, a lak wspaniale! 
Opal, weloury. flanele. 
No I Innych rzeczy wiele 
Znajdztesz nawet wśród te] plUd 
Portjery. piękne chodniki. 
Jen co kupli niechaj przyzna 
Co za piękna jest bielizna 
Do wyboru Jest wszystkiego 
Nr. 44 Kilińskiego 
O czepi wie nawet dziecina 
U LEONA RUBASZK1NA. 

Tel. 36-48. 
P- S, Przy składzie do usług kra« 

wlec damski I męski. 

Ogłoszenia: ZWYCZAJNE: 8 gr. za wiersz milimetr, (na stronie 10 szpalt). W TKSCIE: 40 gi 
za wiersz mil. (na str- 4 szpalty. NEKROLOGI I NADESŁANE 30 gr- za wiersz ml 

' na str. 4 szp). Zaręcz. 1 zaślub, po tekście 10 zł. Zamieis-owe o 50 pr. Zaer o 100 4 
drożej. Za terminowy druk ogłoszeń adm. nie odpowiada. Drobne 10 gr. Poszuk. pracy 5 gr. Najmniejsze 50 gr. 
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